
Narada naukowców i racjonalizatorówUWAGA! UWAGI!

Ł, j TDYBUHÂ dała swój pierwszy plon
Prof. inż. Szyraiew u racjonalizatora Jana Szmirka
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ciągu 4 godz. 10 minut, 
czasie dotychczas nie no- 
krótszym zarówno od o- 
to w. Truchana z tej sa- 
jak i tow. tow. Zarzyny 

(kd)

ho tylko wówczas zdobędziemy ich 
zaufanie, tylko wówczas młody ra­
cjonalizator dla naukowego rozwią­
zania opracowywanego przez siebie 
problemu przyjdzie do nas, przyj­
dzie do laboratoriów Politechniki, 
by zbadać i ocenić swoje dzieło." 

M. DERB1EN

MOSKWA czwartek.
Około 300 tysięcy osób zwie­

dziło już Wystawę Polskiego 
Przemysłu Lekkiego w Moskwie, 
która w społeczeństwie radziec­
kim budzi niesłabnące zaintere­
sowanie. Rozgłos zdobyty przez 
wystawą polską wybiega daleko 
poza Moskwę. Z wielu ośrod­
ków przemysłowych Związku 
Radzieckiego przybywają wy­
cieczki robotników i inżynierów, 
by zapoznać się z produkcją pol­
ską, reprezentowaną na wysta­
wie.

W księdze pamiątkowej obok 
wypowiedzi mieszkańców Mo­
skwy figurują serdeczne wypo­
wiedzi ludzi ze wszysttoch repu­
blik Związku Radzieckiego oraz 
cudzoziemców. Między innymi 
uznanie dla imponujących osią­
gnięć Polski Ludowej wyraziła 
wdowa po Maksymie Gorkim 
oraz dziekan Canterbury John­
son, który bawił na Wszech- 
związkowej Konferencji Zwoleń 
ników Pokoju w Moskwie.

Numer 249 (1628)
P I A T E K, 16 września 1949 r.

W hiicie'»Florian« odbyło się ze­
branie załogi stalowni, na którym 
wytapiacze tow. tow. iDZfĘCfOŁ, 
MANKA .1 KOLARCZYK podpisali 
umowę o brygadowym współzawo­
dnictwie międzyzmianowym.

Jak donoszą z huty »Kościuszko« 
—• osiągnięto tam nowy rekord wy­
topu. Pierwszy wytapiacz GOGO­
LIN przeprowadził na drugim piecu 
martenowskim w dniu 15 września 
wytop w 
to jest w 
towanym, 
sięgnięcia 
mej huty, 
i Działka z huty »Pokój«.

300 tysięcy osob 
zwieddîo jni 

polską wistowe 
w Moskwie

bezpośredniego zetknięcia się z ro- 
botn'kiem-racjonalizatorem, usły­
szałem proste, szczere słowa: „Te­
raz widzę na podstawie faktu, że 
waszą inicjatywa była Słuszna, że 
my naukowcy rousimy stać blisko 
ludzi pracy, stać obok ich warszta­
tów i tu na miejscu pomagać im,

»BANKO- 
»KOSCIU- 

Í »BO- 
rozszerza 

W ostatnich 
dniach załogi pie­
ców hut »POKÖJ« 
i »FLORIAN«, po 
zaznajomieniu się z 
wynikami nowej for 
my współzawodnic­
twa, postanowiły za 
stosować je również 
w swojej pracy.

Nasa korespon­
dent robotniczy z 
huty »Pokój« tow. 
Franciszek BADU­
RA donosi:

Wytapiacze stali huty „Pokój”
W ślad za huta- od lewej1: Badura H., Działek Józef, Zarzyna Józef 

mi, które pierwsze Foto: TR
zastosowały -nowe 
współzawodnictwo, 10 września br., przystąpiła do niego obsługa szó­
stego pieca martenowskiego huty »Pr kój«. Już p erwszsego df-*-1 współ 
zawodnictwa pierwsza zmiana tow. Józefa ZARZYNY przeprowadziła 
wytrrp w rekordowym czasie 4 godziny 30 minut, t. j. o 25 minut kró­
cej niż tow. TRUCHAN w hucie »Kościuszko«. Zespół tow. Zarzyny 
skrócił czas wytopu o 3 godziny 10 minut. Następnego dnia 'zmiana 
wytaipiacza tow. Józefa DZIAŁKA wyrównała wynik tow. Zarzyny, do­
konując również wytopu w przeciągu 4 godzin 30 minut.

iłowe ustawy 
faszystowskie w Grecji

PARYŻ, czwartek
Jak donosi agencja Kielten Ellada, 

t. rw. rządowa rada koordynacyjna, 
złożona z przywódców greckich partii 
reakcyjnych, popierających rząd atefi 
ski. zatwierdziła projekt ustawy po­
zbawiającej praw obywatelskich człon 
ków Greckiej Partii Komunistycznej 
1 wszystkich Innych stronnictw demo 
kratycznych. Pozbawienie praw oby­
watelskich grozi również wszystkim 
osobom ściganym przez sądy faszy­
stowskie.

Przyjęto również projekt ustawy o 
utworzeniu dalszych obozów koncen­
tracyjnych, które otrzymają nazwę 
„ośrodków reedukacji”.

na kop., Prezydent

Pierwszy punkt rezolucji uch­
walonej przez pierwszą w 
Polsce Naradę Naukowców i 
Racjonalizatorów, zorganizowaną z 

inicjatywy „Trybuny Robotniczej” 
brzmiał:

„Profesorowie Politechniki Ślą­
skiej zobowiązują się objąć patro­
nat nad klubami wynalazczości ro­
botniczej, uczestniczyć w zebra­
niach klubów, klasyfikować wy­
nalazki 1 ułatwić- wprowadzenie ich 
w życie.

By objąć patronat nad wynalaz­
czością robotniczą należy przede 
wszystkim zetknąć się z robotni­
kiem racjonalizatorem przy jego 
warsztacie pracy.

Wczoraj w wydziale mechanicz­
nym kop. ..Prezydent”, w narzę- 
dziowni gościł profesor Politechni­
ki Śląskiej inż. Jerzy SZTRAJEW. 
Prof. Szyrajew przyszedł w odwie­
dziny do tow. Jana SZMIRNA, któ­
ry rzucił na naradzie zobowiazar'e 
dokonania w roku bieżącym 20 
usprawnień

Wieść o przybyciu profesora Po­
litechniki Śląskiej do kopalni ro­
zeszła się z błyskawiczną szybko­
ścią nie tylko po nawierzchni, ale 
i głęboko pod ziemią, w chodnikach 
i przodkach.

Prof. Szyrajew spędził przeszło 
2 godziny na rozmowie z Janem 
Szmirkiem.

Kiedy przyglądałem się twarzom 
robotników, pracujących na od­
dziale, widziałem w nich zadowo­
lenie, widziałem w nich dumę, że 
to do prostego robotnika przyszedł 
wybitny naukowiec. — Hasło ścisłe­
go związku nauki z praktyką we­
szło w stan realizacji.

Tow. Szmirek pokazuje profeso­
rowi rysunek zaproponowanego 
przez siebie zaworu kulkowego dla 
wiertarek. Uczony i robotnik dys­
kutują prostym językiem, językiem 
codziennym, takim jakim rozma­
wia się przy warsztacie.

Kiedy w pewnej thwili profesor . 
Szyrajew, kreśląc przekrój propo­
nowanego przez tow. Szmirka 
usprawnienia — zaczął używać nau 
kowych terminów, spotkał się z 
seeregiem pytań 
na które długo 
władał.

Krótka wizyta _ 
której omawiano sprawę skrzyde­
łek dla chłodzenia wiertarek, oraz 
dokładnie zanalizowano stożki-fil- 
try dla w rtarek powietrznych po­
mysłu. tow. Szfnjwa pozostanie na 
długo w pamięci załogi wydziału 
mechanicznego kop. Prezydent. 
Kiedy tow. Szmirek dyskutował z 
profesorem na temat swojego za­
woru kulkowego, pracujący obok 
robotnicy słuchali z uwagą dorzu­
cając od czasu do czasu fachowe 
uwagi.

Przed pożegnaniem się prof. Szy­
rajew zapowiedział, że już w naj­
bliższych dniach odbędzie się w 
Politechnice Śląskiej spotkanie ra­
cjonalizatorów z profesorami, spot­
kanie to odbędzie się właśnie w 
laboratoriach, które on prowadzi. 
Na pierwszym spotkaniu omówiona 
będzie sprawa kontroli wymiarów.

Kiedy opuszczałem z prof. Szyra- 
jewem teren kopalni, kiedy pyta­
łem go o wrażenie z tego krótkiego

Wspaniałe rezultaty 
współzawodnictwa w stalowniach

Współzawodnic­
two pomiędzy zrma- 
nami obsługi pie­
ców martenowskich 
zapoczątkowane w 
hutach 
WA«, 
SZKO« 
BREK« 
się.

Dekret Rządu Polski Ludowej 
jasno określa i gwaraataje 
wolność sumienia i wiary

- stwierdza ks. Jelitko, proboszcz ze Skoroszyc 
w powiecie gródkowskim

Wielki 1 
konkurs{i

W SKOROSZYCACH, w powiecie grodkowskim odbyło sfę ple­
narne posiedzenie Gminnej' Rady Narodowej, przy udziale licznych 
przedstawicieli władz powiatowych i miejscowego społeczeństwa.

Między Innymi porządek obrad przewidywał referat na temat sto­
sunku Rządu Polskiego do Kościoła w świetle dekretu z dnia 5 sierp­
nia 1949 r. *

W dyskusji, toczącej się po referacie, wziął udział proboszcz para­
fii Skoroszyce ks. W. JELITKO, który w okresie wojny 1939 r. pełnił 
funkcję kapelana 72 pułku piechoty i wraz z żołnierzami wyruszył 
w bój przeciwko hitlerowskim najeźdźcom.

Ks. Jelitko w swym przemówie­
niu podkreślił polskość ziem opol­
skich i stwierdził m. in.:

„Praw nabytych przez na­
szych pradziadów nikt nie mo­
że i nie potrafi nam odebrać 
Rząd Ludowy opiera się bowiem 
nie na jednostkach, a na naro­
dzie, gdyż w jedności jest silą. 
Musimy strzec tej jedności i nie 
dopuszczać, aby wiara wykorzy­

stywana była przez podżegaczy 
wojennych do rozgrywek poli­
tycznych. Wdzięczni jesteśmy 
Rządowi Polski Ludowej za de­
kret, który jasno określa i gwa­
rantuje wolność sumienia i wia­
ry“.

W zakończeniu posiedzenia ze- 
x brani uchwalili rezolucję podpisaną 

również przez ks. Jelitko.
Rezolucja ta m. in. mówi, że:

„Gdy przybyliśmy tu w 1945 roku wiele trudu kosztowało nas, 
by zlikwidować ślady niemczyzny, by pokazać światu, że Ziemie Odzy­
skane przeszły do rąk prawowitego włodarza — Polaków, nie na tym­
czasem lecz na stale.

Udało nam się to’w zupełności. Został jednak pewleft cień, pewne 
widmo, podobne do jątrzącej się rany na zdrowym organizmie.

Mamy tu na myśli tymczasowość w hierarchii kościelnej.
Nie ma stałych proboszczów i biskupów, są tylko administratoro- 

wle. Fakt ten niemieccy faszyści wykorzystują w swych żądaniach re­
wizjonistycznych w sprawie granic na Odrze, Nysie i Bałtyku,

Ta polityka faszystów niemieckich gorąco popierana jest przez ban­
kierów 1 przemysłowców iffnerykańskich. W tej 'niecnej robocie bierze 
Udział także Watykan.

Uważamy, że groźba klątwy powinna być obrócona przeciwko na­
szym wrogom, a nie tym co budują lepsze jutro dla swych dzieci.

Wierzymy i ufamy Rządowi Ludowemu, że dzięki dekretowi 
o wolności sumienia i wyznania ochroni nas od wszelkiego rodzaju mą- 
cicieli.

W spokoju będziemy modlić się o trwały, wieczny pokój, tak 
Upragniony przej Judzi dobrej woli.

Będzie«?, modU się i pracować dla szczęścia naszej kochanej
Ojczywr«. —

Artykuł tow. Minca 
w „Prawdzie“

MOSKWA, czwartek
W „Prawdzie” z dn. 15 września 

lukaza’ się artykuł wicepremiera 
Hilarego Minca pt. „Rozwój gospo 
gatki Polski Ludowej”. Wicepre­
mier Minc przedstawił w artykule 
swym wyniki planu 3-letniego, któ­
ry w szeregu gałęzi produkcji zo­
stał przedterminowo wykopany. 
Autor pedaje cyfry, ilustrujące 
szybki wzrost polskiej produkcji 
przemysłowej, podkreślając, że 
Polską z kraju rolniczego coraz bar 
dziej przekształca się w kraj prze­
mysłowo-rolniczy.

Obecnie — pisze wicepremier 
Minc — przystępuje się do wpro­
wadzenia w’ życie nowego 6-letnie" 
go planu rozwoju gospodarki naro­
dowej. . Zadaniem tego planu jest, 
zbudowanie w Polsce podstaw so­
cjalizmu.

Änglosasi opiekunami 
krwawego kata Hiszpanii 

LONDYN, czwartek 
„Daily Mail“ donosi, że podczas 

konferencji Achesona z Bevinem 
omawiano ró­
wnież sprawę 
Hiszpanii fran 
kistowskiej i 
rehabilitacji 

Franco. Ame­
rykańskie ko­
la wojskowe 
domagają się 
„nawiązania 
normalnych 

stosunków z 
Madrytem w 
jak najkrót­
szym czasie“.

„Daily Telegraph“ poda je, że przed 
stawiciele amerykańskich przedsię­
biorstw „General Electric“ i „Wes­
tinghouse Electric1 przybyli do Ma­
drytu, gdzie prowadzą rokowan'a w 
sprawie inwestycji amerykańskich w 

, Hiszpanii

uderzymy bez miłosierdzia w agentów
Naród węgierski żąda bezlitosnego ukar III ia Rajka i jego wspólników

BUDAPESZT, czwartek
W całym kraju wzbiera coraz to bardziej fala oburzenia 

z powodu nikczemnej zdradzieckiej działalności bandy 
Rajka, zdemaskowanej przez władze Węgierskiej Republi­
ki Ludowej. W zakładach przemysłowych, instytucjach 
państwowych, szkołach i w ośrodkach wiejskich odbywają 
się masow'e wiece, których uczestnicy manifestują jak naj 
surowsze potępienie zdrajców ojczyzny. Uchwalane na 
wiecach rezolucje domagają się bezwzględnego ukarania 
zdrajców oraz stwierdzają, że nie ma i nie będzie siły, któ 
ra zdołałaby oderwać Węgry i inne kraje demokracji ludo­
wej od wielkiego obozu państw miłujących pokój ze Zwią­
zkiem Radzieckim na czele.
Zbliżający się proces Laszlo Rajka 

i jego wspólników, jest naczelnym 
tematem prasy węgierskiej. Wszyst 
kie dzienniki węgierskie poświęcają 
tej sprawie artykuły wstępne, dając 
wyraz głębokiemu oburzeniu mas lu­
dowych przeciwko zbrodniarzom. 
Równocześnie dzienniki podkreślają 
ścisły związek między planami bandy 
Rajka a działalnością kliki Tito.

Jest rzeczą oczywistą — pisze 
centralny organ Węgierskiej Partii 
Pracujących „Szabad Nep“ — że 
plan Titodotyczący utworzenia „fede 
racji“ antyradzieckiej kierowanej 
przez Belgrad nie zrodził s'ę w gło­
wach titowców, lecz w głowach Duf- 
lesa i Churchilla, w głowach imperia 
listów amerykańskich i angielskich. 
Za pomocą tej „federacji“ imperiali­
ści przekształciliby kraje demokracji 
ludowej w swe kolonie, w bazę wy­
padową dla napaści na Związek Ra­
dziecki. Jednym z najważniejszych 
następstw zlikwidowania spisku Raj­
ka i jego wspólników jest to, że 
wyświetlono strategiczne plany im­
perialistów i stosowane przez nich 
metody w watce przeciwko rewolu­
cyjnym partiom robotniczym, prze­
ciwko socjalistycznemu ruchowi ro­
botniczemu, przeciwko demokracjom 
ludowym,

Kto Jednak — pisze dziennik — 
ośmieli się wznieść rękę przeciwko 
naszej władzy ludowej, przeciwko 
zdobyczom naszej demokracji, kto 
odważy się zadać cios w plecy bu­
downiczym socjalizmu, kto żywf po­
dłe zanrary rzucenia nas przeciwko 
najpewniejszej ostoi, naszej wolno­
ści i niepodległości, głównemu obroń 
cy naszego pokoju i pracy twórczej, 
zaprzyjaźnionemu Związkowi Ra­
dzieckiemu, — TEGO SPOTKA SU­
ROWA KARA. Nie dopuścimy do 
■stnienia w naszym kraju piątej ko­
lumny faszystowskich zdrajców ludu, 
bandytów knujących zamordowanie 
naszych przywódców. Zdrajcy ojczy

SOFIA, czwartek
Również dzienniki bułgarskie za­

mieściły akt oskarżenia, jaki wpły­
nął do węgierskiego trybunału lu­
dowego w sprawie Rajka i wspólni­
ków.

Dziennik »Oteczestwem Front« 
ogłosił akt oskarżenia pt.: »Co knuł 
Tito przeciwko Węgrom — zbrodnie 
Rajka i jego mocodawców bel­
gradzkich«.

zny, nikczemni mordercy otrzymają 
karę na jaką zasługują.

W imię obrony nasze) przyszło­
ści, naszej pracy twórczej i nierodle 
głości uderzymy bez miłosierdzia w 
agentów imperałizmu!

Na łamach prasy ukazują się po­
nadto liczne oświadczenia indywidu­
alne, piętnujące zdradziecką robotę 
Rajka i jego bandy.

Robotnik Istvan Csepregl z Ercsi 
oświadczył, że dopiero po przeczy­
taniu ak*u oskarżenia, wyjaśni! so­
bie wiele rzeczy, jakie wydarzyły się 
w 1935 r.

W związku z ówczesnym straj­
kiem robotników budowlanych, Cse- 
pregi był aresztowany wraz z wielu 
innymi towarzyszami. Podczas prfe- 
słuchania powiedziano mu: „Nie 
chcesz mówić? Myślisz, że nic nie 
wiemy? Rajk wszystko nam opowie­
dział“. Ccepregi mys'ai wówczas, że 
jest to po prostu metoda wymuszania 
zeznań. Nie chciał donosić o tym 
władzom partyjnym, nie s->dzlł bo­
wiem. że może to być prawda. Wie­
dzieliśmy przecież — mówi Csepfe 
gf, że Rajk był iednvm z ..przywód 
ców“ strajku. Teraz zrozumiałerrp 
R»ik wydał pol'cji wtedy wielu robo 
tników.

»Zemledelsko Zname« podkreśla, 
że akt oskarżenia w sprawie Rajka 
ujawnił m. 'm.: współpracę titow­
ców z wywiadem amerykańskim.

BUKARESZT, czwartek
Ogłaszając akt oskarżenia w spra 

wie Rajka i jego wspólników dzien­
nik »Scanteia« pisze m. in. »Rajk 1 
jego wspólnicy utworzyli na Wę­
grzech kontrrewolucyjną agenturę 
Imperialistów anglo • amerykań­

skich f belgradzkiej bandy faszy­
stowskiej«,

PARYŻ, czwartek
Prawie wszyscy tutejsi komenta­

torzy nazywają proces byłego mini­
stra węgierskiego Rajka i współ- 
oskarżonych „procesem Tito“.

Etienne Fajon w „L'Humanite“ 
reasumuje akt oskarżenia i uwypu­
kla następujące cztery punkty 
Ak Poczynając od 1931 roku Rajk 

był konfidentem policji Hor- 
thy‘ego a następnie Gestapo. Wydał 
on setki najlepszych synów narodu 
węgierskiego.

Jako zdrajca własnej ojczyzny 
Rajk po 1945 roku kontynuował 

swą robotę szpiegowską w myśl 
rozkazów wywiadu amerykańskie­
go-
dA Rajk działał w myśl bezpośred- 
™ nich instrukcji Tito. Działal­
ność jego zmierzała do obalenia siłą 
rządu węgierskiego i do przywró­
cenia antyradzieckiego reżimu re­
akcyjnego. Przygotowywał on zamor 
dorwanie Rakosiego i innych przy­
wódców rządu i Węgierskiej Partii 
Pracujących.
A Po opublikowaniu rezolucji 
v Biura Informacyjnego o sytua­
cji w Jugosłowiańskiej Partii Ko­
munistycznej Rajk, jak sam się 
przyznał, poparł prowokacyjny pro­
jekt Tito dokonania zbrojnej inter­
wencji jugosłowiańskiej na Wę­
grzech w związku z incydentami 
pogranicznymi, sprowokowanymi w 
odpowiedniej chwili.

„L'Humanite“ podkreśla, że spi­
sek Rajka i jego wspólników wy­
kryto dzięki czujności władz Repu­
bliki Węgierskiej.

Głosy prasy zagranicznej
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Gódna odpowiedź imperialistom

Kjo da więcej-USA czy Anglia?
ZDRAJCA TITO ZA^RZEDAiE

Twier(šzen;a I stu pap esk ego

Zaciska się pęt’? Wall-Street

Stany Zjednoczone rzekomo „badające kwestię rewizji zasad 
dla ulatwien'a dostępu do Ameryki towarów ang'e'skîch“

urzędniczych, bio- 
czynny udział na

przykładów ich 
ruchem podzism-

TBTBUHÄ ROBOTNICZA

Rezolucja uchwalona przez 10 
tysięcy robotników Meklemburgii 
oświadcza, że nie uznają oni ni­
gdy państwa zachodnio-niemiec- 
kiego.

Na zebraniu wolnych związ­
ków zawodowych w Berlinie, po 
przemówieniu yrzewodniczaceg« 
Hermana Schlimm powzięto 
uchwałę stwierdzającą, że zjed­
noczony świat pracy potrafJ u- 
niemożliwić nowy zamach wiel­
kiego kapitału na Niemcy 
Chodnic,

zaKiadów Rena, 1’ 
głosowania 

U . Renaulta 
równi sż wy-

BERLIN, czwartek
W wielu zakładach pracy na 

terenie strefy radzieckiej Berlina 
odbyły się masowe zebrania, na 
których robotnicy ostro protesto­
wali przeciwko wydarzeniom w 
Bonn.

Robotnicy największej stacji 
traktorowej w Saksonii oświad­
czyli: „Nie możemy patrzeć obo­
jętnie na wybór w łsonn czło­
wieka tal iego jak Heuss, który 
w czasach hitlerowskich wypo­
wiedział się za wojrą totalną1*.

Kosztem satelitów 
USA PRÓBUJĄ 
RATOWAĆ’

WŁASNA SKÖRE

Przedstawiciel sekretariatu — 
LEDUC wyjaśnił dziennikarzom 
przewidywany przebieg obcho­
dów w dniu 2 października W 
głównych miastach Francji odbe 
dą się' w tym dniu wielkie mani­
festacje, z udziałem licznych szta 
fet pokojowych. Równocześnie 
nastąpi obliczanie oddanych gło­
sów Głosowanie nie zakończy się 
jednak 2 października, lecz bę­
dzie trwało iż do końca wakacji 
parlamentarnych. Przewiduje się 
uroczyste zakomunikowanie wy­
ników wyborów parlamentowi i 
rządowi.

WParyżt zwołane będzie 2 pa­
ździernika wielkie zg~omadzenie 
centralne. Głosy z poszczegól­
nych urn zostaną w trakcie sym 
bolicznego aktu przesypane pub­
licznie do jednej g’gantycznej ur 
ny. Przewidywane jest przybycie 
delegatów zagranicznych.

Leduc podkreślił, iż głosowanie 
pokojowe przybiera już obecnie 
na terenie poszczególnych zakła­
dów pracy charakter doniosłej 
manifestacji politycznej. W wie­
lu wypadkach głosowanie daje 
okazję do zrealizowania względ-

BERLTN, czwartek
60 tys. Niemców w radziec 

kim sektorze Berlina i w Lip 
sku obejrzało w ciągu jedne­
go tj godnia polski film 
„Oświęcim“ (Ostatni etap). 
W kinach wyświetlających 
ten obraz, podczas 4 seansów 
dziennie wszystkie bilety by­
ły wysprzedane.

W radzieckim sektorze Ber 
lina zorganizowano specjalne 
pokazy tego filmu dla ludnoś 
ci z zachodnich sektorów 
miasta, której władze anglo- 
amerykańskie uniemożliwiły 
zobaczenie obrazu. «

chce wykorzystać tegoroczne do­
tacje, aby wywrzeć jeszcze wię­
kszy nacisk na kraje zachodnio­
europejskie, zmuszając je dc dal 
szych ustępstw na rzecz amery­
kańskiego kapitału monopolistycz 
nego. W jakim kierunku maią iść 
te ustępstwa świadczy przykład 
Francji, której rząd zgodził się 
ostatnio na udzielenie bnsinessma 
nom amerykańskim,, inwestuje ■ 
cym kapitały wc Francji, takich 
samych przywilejów, z jakich ko 
rzyrtają kapitaliści miejscowi. Cha 
raktrrystyczne jest, iż równo?}“! 
nie taki sám przywilej uzyskali 
amerykańscy kapitaliści również 
w Japonii.

Tak więc plan Marshalla — 
stwierdza dziennik ’ „Izwiestia“ — 
doprowadził Francję do stanu, w 
jakim znalazła się Japonia, dzięki 
okupacyjnemu systemowi Mac 
Arthura.

W konkluzji dziennik pisze: „Po 
lityka stosowana przez ámerykaó 
skie koła rządzące wobec krajów 
marsłudJowsHląb, nie osłabia cio­
sów kryzysu ekonomicznego, e 
przyczynia się jedynie do jeszcze

nie pogłębiania jedności akcji po 
między organizacjami związkowy 
mi

Ns te; enle 
poszczególne etapy
będą fpmowape. 
przewidywana jest 
staw« pokojowa.

Leduc podkreślił, 
prasa mieszczańska
twórz: ć wokół głosowania na 
rzecz pokoju dymną zasłonę mil 
czeriln Wezwał on , obecnych 
d-iennikarzy do jak najszerszej 
współprac^ ze Światowym Kon­
gresem Obrońców Pokoju i do in 
formowania opinii światowej o 
przebiegu miesiąca pokoju we 
Francji

czerwcu 340

stały wzrost ruchu neohitlerow- 
skiego w zachodnich Niemczech. 
Ruch ten — podkreśla się w 
kompetentnych kołach Bonn — 
rozwija się za b Uczącą zgodą 
władz okupacyjnych j cieszy się 
pełnym poparciem ze strony se­
tek wyższych urzędników nie­
mieckich władz prowincjonal­
nych.

Ruch neohitlerowski otrzymuje 
rozkazy od. b. hitlerowców, znaj-

Doikliwe straty 
wojsk francuskich 

w Vieinamie
MOSKWA, czwartek

Powołując się na ostatnie wia­
domości z Vietnamu agencja 
TASS komunikuje, że wojska 
vietnamskie stawiają zdecydo­
wany opór oddziałom francuskim 
atakującym w centralnych pro­
wincjach. W ciągu trzech dni 
walk straty Francuzów no pół­
noc od Hanoi, wynoszą, 700 ludzi.

Pierwszy krok 
w budowie lloty 
Chin Ludowych

NANKIN, czwartek
Odbyło się tu uroczyste otwarcie 

akademii morskiej, pozostającej pod 
bezpośrednim zwierzchnictwem do­
wód z‘wa chińskij Armii Ludowej. 
S-ef wydziału morskiego — Sun- 
Kechi oświadczył, że założenie aka­
demii stanowi pierwszy krok w bu­
dowie floty Chin Ludowych. Akadt 
mia ta — zdaniem mówcy — odegra 
niewątpliwie wybitną rolę priy wy­
zwalaniu Taiwanu (Formozy) oraz 
południowych Chin, znajdujących się 
jóazcM pod władzą kuotr tatangow

Dfetego też, wrrasHjąca wśród 
ludności jugosłowiańskiej chęć po­
wrotu na drogę, którą kroczą ludo­
we demokracje — związana jest ści 
śłe z walką całego demokratycznego 
obozu ze Związkiem Radzieckim na 
czele o pokój i władzę ludową«.

»Zapewniamy te sfły jugosło­
wiańskie o naszej niezłomnej soli­
darności i wyrażamy nasze głębo­
kie zaufanie w kh rychłe zwycię­
stwo« — konkluduje rezolucja duń 
skfej Partii Komunistycznej.

Wielki sukces filmu 
„OSTATNI ETAP* 

w radzieckim sektorze

Robotnicy niemieccy nie aznaja nigdy 
puńrtwa znchodn o - nienreckiego

BERLIN, czwartek dującycl się w bezpiecznych 
miejscach. Cała akcja jest finar ■ 
fiowana przez ciężki p.zemysł.

Ostatnio rozwinęła się usilna 
akcja na rzecz zwolnienia z wię­
zień i obozów skazanych lub in­
ternowanych nazistów. Zwolen­
nicy ruchu neohitlerowskiego, 
rekrutujący się z wyższych nie­
mieckich sfer 
rą szczególnie 
tym odcinku.

Jednym z 
współpracy z
nym jest „tajemnicze zniknięcie’’ 
z więzienia-7w Dolnej Saksonii b 
Gauleitera Hanoweru — Lauter- 
bachera. Zbiegły Gauleiter ma 
się obecnie znajdować w Rzymie 
pracując na usługach wywiadu 
anglo - amerykańskiego. Lauter­
bacher jest ponadto łącznikiem 
pomiędzy Rzymem a ruchem 
neohitlerowskjm w Bawarii.

czuwają już skutki zdradzieckiej 
polityki Ti tą. Cały k.aj jest bowiem 
zalany różnymi wyrobami Amery­
kańskimi, za które Jugosławia pia 
ci tak potrzebnymi dir rozwoju jej 
przemysłu surowcami. Wskutek 
• umpingu wyrobów amerykańskich, 
liczne fabr ykł w Belgradzie 1 in 
nych miastach zamknjły ostatnio 
swe podwoje.

Władze francuskie 
prześladują 

działaczy posypowych
PARYŻ, czwartek

W ostatnich - dnlacŁ zanotowano 
rzmożoną akcie władz francuskSch 

przeciwko działaczom postępowym, 
w pierwszym zaś rzędzie p zeclwko 
dziennikarzom.
Redaktor tygodn. „Firance d'Abord” 

— Pennlllault oraz demokratyczny 
dziennikarz Fagnon zostali osk®iz.enl 
przez sędziego śledczego o opubliko­
wanie artykułów, w których wzięli 

■ w obronę *andai mów 1 członków 
gwardii republikańskiej, wysłanych 
nielegalnie do Indodhin Dbaj dzien­
nikarze zaprotestowali równlet 
przeciwko zaciąganiu zbrodniarzy wo 
Jenny oh do francuskiego korpusu eks 
petycyjnego.

Redaktor naczelny dziennika „Ce 
Soir” — poeta Aragon został pozba­
wiony praw obywat-lskich w związku 
za ewę działalnością publicystyczną.

Wśród ludności z St. Ouen pid Pa­
ryżem panuje powszechne oburzenie 
na skutek pozbawieni mandatu ko­
munistycznego mer i miasta — Le- 
forta. Powodem tej decyzji była dzif . 
lalność prasowa mera. Rada miejska 
przyjęła — głosami przedstawicieli 
wszystkich partii i niezależnych — »• 
chwałę, solidaryzującą się z Lefor- 
tern < domagając, się od prefekta 
Sekwany cofnięcia wydanego zarzą­
dzenia. Również miejscowa ludność 
podpi lala zb’omwą petycję, w której 
domaga się prz" wróceni l Leforta na 
stanowiska mera. (w)

W artykule pt. „Jarmark w Bonn“ „Neues Deut­
schland“ charakteryzuje nowowyhranego „prezydenta“ 
Trizonii HEUSSA, jako ,człowieka odpowiadającego całko 
wicie gustom amerykańskim“.

Jest on — pisze dziennik — zaciekłym wrogiem socja 
lizmu i może służyć jako uosobienie bezwładnego miesz­
czaństwa niemieckiego, które w obawie przed każdym po 
ważniejszym ruchem ludowym gotowe jest pójść na wszy­
stko byle tylko zaskarbić sobie wzg’çdy kapitału monopo­
listycznego. Wczoraj był to kapitał niemiecki — dziś jest 
to kapitał amerykański.
Hitlerowski dyptomata 

szefom kancelarii Hmsa
BERLIN, Mąwartpk

Agencja Telepress podaje, że 
„prezydent” państwa zachodnio- 
niemieckiego Heuss mianował 
sjefem swej kancelarii b. dyplo­
matę hitlerowskiego — Manfre­
da Kleibera. Kleiber pracował w 
niemieckim ministerstwie spraw 
zagranicznych od 1926 r, a po 1933 
roku zajmował szereg ekspono­
wanych stanowisk na placów­
kach hitlerowskich za granicą.

Adenauer „kanclerzem“
BONN, czwartek

73-letni przywódca CDU — dr 
Conrad Adenauer został wybra­
ny w czwartek przez Bundestag 
„kanclerzem” Trizoniii. Wybór 
nastąpił 202 głosami przeciwko 
142. 44 głosów wstrzymało się od 
głosowania, jeden głos unieważ­
niono, a 13 członków Bundestagu 
było nieobecnych.

Wzrost ruchu 
neohitlerowskiego 

w zacli. Niemczech
BERLIN, czwartek

Agencja ADN w korespon­
dencji a Bonn zwraca uwagę na

Prezydent“ Trizonii Heuss 
sługusem kapitalistów USA

są z gruntu fałszywe
---------------------(@>®---------------------

Z największym uznaniem 
powitaliśmy dekret Rzqdu i P 

—stwierdza deklaracja chrześcijańskiej
Rady Ekumenicznej w Polsce

WARSZAWA, czwartek 
Jak już podawaliśmy delegacja Rady Ekumenicznej w 

Polsce została ostatnio przyjęta przez Premiera CYRAN­
KIEWICZA. Delegacja złożyła Premierowi deklarację, w 
której czytamy m. iu.!
»Trzy ważne wydarzenia zaszły 

w ostatnim czasie w dz edzinie po­
lityczno - kościelnej’, mianowicie o- 
głoszenie uchwały Watykanu, dekret 
Rządu Rzeczypospolitej o ochronie 
wolności sumienia i wyznania oraz 
list papieża do Biskupów poJskich. 
Wydarzenia te — w imię prawdy 
oraz dobra religii i Państwa — wy­
magają naświetlenia 1 oceny ze stro 
ny Chrześcijańskie] Rady Ekume­
nicznej w Polsce jednoczącej nie- 
rzymsko-katolickie wyznania chrze­
ścijańskie.

W związku z powziętą przez Wa­
tykan uchwałą zawierającą groźbę 
ekskomuniki z'a przekonania spoie-

Spadek eksportu 
amerykańskiego

WASZYNGTON czwartek
Wedłufe oficjalnych danych statysty 

canych w llpcu br. eksport towarów 
wypro„iikowanych w USA obniżył 
się w porównaniu z czerwcem o bli­
sko 201 milionów dolarów.

Import towarów konsumcyjnycii 
ępadł równocześnie e 73 nr—lony dola 
rów. Zjawiska to świadczę o kurcze­
nia bandln amerykańskiego,

2 października w całej Francji 
odbędą, się wielkie wiece pokojowe

PARYŽ, czwartek
W SEKRETARIACIE ŚWIATOWEGO KONGRESU 

OBROŃCÓW POKOJU W PARYŻU ZORGANIZOWANO 
KONFERENCJĘ PRZEDSTAWICIELI PRASY ZAGRA­
NICZNEJ W ZWIĄZKU Z PRZYGOTC WANIAMI DO 
MIĘDZYNARODOWEGO DNIA POKOJU — 2 PAŽDZIEJ 
NIKA ORAZ GLOSOWANIEM W CAŁYM KRAJU NA 
RZECZ POKOJU.

czno - polityczne oświadczamy Jed­
nomyślnie, że stosowanie klątwy o- 
raz innych podobnych środków re­
presji, używanych nieraz przez M- 
pleży w bezwzględnej walce z -ra­
dzą świecką o supremację Kościoła 
nad Państwem, jest niezgodne z du 
chem ewangelii oraz z zasadami 
chrześcijaństwa.

Pismo św. bowie.r jasno i wy­
raźnie rozgranicza pomiędzy obo­
wiązkami człowieka względem Bo­
ga a obowiązkami jego względem 
Państwa. (»Oddawajcie, co jest ce­
sarskiego, cesarzowi, a cc jest Bo­
żego, Bogu«).

Toteż nie znajdujemy w ewange­
lii żadnego wskazania, które by 
wzbraniało nam przynależności do 
stronnictwa politycznego. realizują­
cego zasadę sprawiedliwości społe­
cznej i pokoju między narodami.

Z gruntu fałszywe jest twierdze­
nie listu papieskiego, że Kościół 
rzymski w Polsce nie korzysta z 
wolności, że nauka religii w Pol­
sce jest zakazywana, że religia 
rzymsko . katolicka jako taka jest 
przedmiotem Staków i prześlado­
wań, że chorym w szpitalach czy 
więzeniach odmawia się pociechy re 
ligijnej itp.

Musimy z naciskiem stwierdzić 
— głosi deklaracja — że hierarchia 
rzymska w Polsce Ludowej nie tyl­
ko utrzymała swój przedwojenny 
majątkowy stan posiadania, ale go 
znacznie rozszerzyła.

Z największym uznaniem — czy­
tamy w końcu deklaracji — powi­
taliśmy ogłoszenie dekretu o wol­
ności sumienia i wyznania, zapew­
niającego wszystkim wyznaniom nie 
tylko pełną swobodę religijną, lecz 
także skuteczną obronę przeciwko 
wszelkim dyskryminacjom. Jeste­
śmy przekonani, że dekret, energi­
cznie i wytrwale wprowadzony w 
życie, uniemożliwi wrogom postępu 
nadużywania religii do podrywania 
podstaw Państwa i zatruwania du­
cha wolności oraz przyczyni się do 
zespolenia Narodu Polskiego w wiel 
kim dziele odbudowy kraju oraz bu­
dowy Polski Ludowej«.

fakt, że 
celnych 
wstrzymały się kategorycznie od jakichkolwiek kon.Kretnych "zobowią­
zań?

Z drugiej strony nawet ogłoszone uchwały rzucają jaskrawe świa­
tło na dalsze zaostrzenie się sprzeczności angielsko-amerykańsk ch 
1 świadczą o podejmowanych przez monopolistów USA uporczywych 
próbach ostatecznego zagarnięcia finansów i gospodarki „Brytyjskiej 

• Wspólnoty Narodów“.
Podczas rokowań rozpatrywano zwłaszcza sprawę umożliwienia 

„wysokiego poziomu inwestycji kapitałowych Ameryki Pin. na terytoriach 
zamorskich“. Chodzi więc o stworzenie warunków gwarantujących 
wysokie zyski monopolom amerykańskim, których inwestycje kapita­
łowe zamierza się raptownie zwiększyć, o umożliwienie niczym nłe- 
KO"tratowanego panoszenia się monopolistów amerykańskich w „Bry­
tyjskiej Wspólnocie Narodów“.

Nie można przejść obojętnie obok punktu komunikatu stwierdza­
jącego, że „uczestnicy rozmów zwrócili szczególną uwagę na problem 
kauczuku i cyny“, czyli że omawiano kwestie związane ze zwiększe­
niem eksportu materiałów strategicznych z krajów Imperium Brytyj­
skiego do Stanów Zjednoczonych.

Zasługuje na uwagę fakt, że w tekście komunikatu waszyngtoń­
skiego nie ma żadnej wzmianki o możliwości dewaluacji funta szter- 
linga, chociaż jak donosiła podczas rokowań amerykańska gazeta 
„Daily Mirror“, minister skarbu USA, Snyder stanowczo domaga się 
dewaluacji, a „Cripps nolens volens zgodził się z nim“. Brak wzmianki 
o dewaluacji funta szterlinga wywołał wśród obserwatorów prasy za­
granicznej dużo rozmaitych komentarzy i domysłów. Niektóre gazety 
londyńskie usiłowały nawet przedstawić ten fakt, jako „zwycięstwo“ 
przedstawicieli WielKiej Brytanii. Niebawem jednak waszyngtoński 
koresnondent agencji Associated Press, powołując się na koła miaro­
dajne doniósł, że kwes.tia dewaluacji funta szterlinga nie została by­
najmniej zdięta z porządku dziennego.

Już 13 września, czyli dokładnie w dzień po ogłoszeniu komunf- 
nikatu, w.adomość ta znalazła konkretne potwierdzenie. W dniu tym 
rozpoczęła się ' konferencja dyrektorów „Międzynarodowego Banku 
Odbudowy i Rozwoju“ i „Międzynarodowego Funduszu Walutowego“ 
— a więc organów, znajdujących się, jak wiadomo, pod dominującym 
wpływem USA. Dyrekcja naczelna „Międzynarodowego Funduszu Wa­
lutowego“ wysłała na konferencję rady zarządców funduszu instruk­
cję, która zaleca, aby kraje mające „deficyt dolarowy“ przeprowadziły 
u siebie dewaluację. W związku z tym amerykańskie agencje informa­
cyjne podkreślają, że żądanie to dotyczy przede wszystkim funta 
szterlinga.

Tak więc monopoliści USA przeszli do jawnej ofensywy prze­
ciwko funtowi szterlingowi i przeciwko strefie szterlingowej. Jasne 
jest teraz, że waszyngtońskie rozmowy trzech mocarstw, otoczone — 
zdaniem jednej- z gazet londyńskich — „sertymentalną atmosferą“, 
były jedynie preludium do jawnego dyktatu Wall Street, zmierzają 
cego w istocie rzeczy do przekształcenia Wielkiej Brytanii w 49 stan.

Dążąc do zdławienia gospodarki angielskiej, monopoliści USA nie 
poprzestają bynajmniej na przeprowadzeniu dewaluacji funta szter- 
iinga i na przekształceniu waluty angielskiej w zwykły dodatek do 
dolara. Usiłują oni również podważyć ostatecznie wpływy Anglii na 
kontynencie europejskim i zdezorganizować jej stosunki gospodarcze 
z innymi państwami zmarshallizowanyml.

W związku z tym zasługują na uwagę informacje prasy zagrani­
cznej o podejmowanych przez koła rządzące USA wysiłkach zmonto- 
v ar.la antyangielśkiego bloku, do którego weszłoby kilka państw mar- 
shallowskich. 12 września waszyngtoński korespondent gazety „New 
Ycrk Herald Tribune“ zakomunikował, że prezydent Truman „popiera 
gorąco“ wniosek administratora „planu Marshalla“ Hoffmana, aby 
.wszelkie wpływy amerykańskie wykorzystać w celu stworzenia „blo­
ku gospodarczego“ Wioch, ■ Francji, Belgii, Holandii, Luxemburga 
i Niemiec zachodnich, z ewentualnym późniejszym udziałem w nim 
państw skandynawskich.

Jest rzeczą charakterystyczną, że jak stwierdza korespondent, De­
partament Stanu USA uważa „włączenie do tego bloku Anglii za 
niepraktyczne. Administrai piánu Marshalla zgadza się z tym, że. 
Anglii nie należy włączać do podobnego bloku“

Zdaniem rrraiodajnych obserwatorów spraw międzynarodowych, 
rozwój i wyniki pertraktacji waszyngłońskich, jak również wypadki, 
które po nich nastąpmy, są wymownym dowodem dalszego zaostrzenia 
się sprzeczności angielsko - amerykańskich i gorączkowych wysiłków 
kół rządzących USA, które chcą wyrwać się z kleszczy kryzysu gospo 
darc.cgo kosztem dalszego pogorszenia sytuacji gospodarczej W, Bry­
tanii i innych państw zmarshallizowanych, N.S.

LONDYN, czwartek
Omawiając wyniki konferencji wa 

szyngtońskiej „Daily Worker“ pisze, 
że istotne jej znaczenie polega na 
tym, iz Stany Zjednoczone próbują 
ratować własną skórę kosztem 
swych satelitów. Stany Zjednoczone 
posuwają się powoli lecz nieubłaga­
nie ku glębo-kiemu kryzysowi gospo­
darczemu. Waszyngton usiłuje zła­
godzić ten kryzys kosztem zależ­
nych od siebie krajów. Londyn nato­
miast w zamian za mikroskopijne u- 
stępstwa zgodził się na jeszcze więk 
sze uzależnienie się od Waszyngto­
nu. Na tym polega istotne znacze­
nie konferencji waszyngtońskiej i ci, 
— pisze dziennik — którzy ukrywa­
ją ten fakt przed narodem brytyj­
skim są zdrajcami. Bezpośrednim na 
stępstwem decyzji waszyngtońskich 
będzie totalny atak na stopę życio­
wą »Botníka brytyjskiego. Teraz 
właśnie naród brytyjski może pize- 
konać się, że pak': atlantycki i plan 
Marshalla nie mają bynajmniej na 
celu obrony wolności. Celem tych 
paktów jest zamiana Wielkiej Bryta­
nii w więzienie dlużnicze.

Wynifti ^onfcrentii 
n^aszynétonsŘÉei
Dnia 12 września zakończyły się w Waszyngtonie -rokowania 

finansowe, w których wzięli udział przedstawiciele Stanów 
Zjednoczonych, Anglii 1 Kanady. Jak wiadomo, główną sprawą 

postawioną na porządku dziennym tych obrad, które trwały prawie ty­
dzień, był ostry kryzys finansowy Wielkiej Brytanii, a zwłaszcza jej 
,głód dolarowy“.

Jakie są rzeczywiste wyniki rokować, które autorzy ogłoszonego 
natychm ast po ich zakończeniu komunikatu chcą przeds'awié jako 
„wkład w sprawę uregulowania trudności szterllngówo - dolarowych"?

Bezstronna analiza komunikatu wykazuje, że w rzeczywistości nie 
żadnych zbawiennych kroków, mających na celu polepszenie

Naród francuski 
glosuje za pokojem

podjęto 
sytuacji gospodarczej Anglii i że większość zagadnień odłożono do 
„dalszej dyskusji“. Czyż można uważać za pozytywny krok taki np.

NAR iO 1UG0SŁC . I 'SKI
————....... -

Wiele fabryk zosłato zamkniętych
LONDYN, czwartek

Zgodnie z wiadomościami, jakie korespondent Telep-e-. 
ssu otrzv_nał od dobrze poinformowanych kół londyńskich, 
rząd brytyjski zamierza udzielić Jugosławii pożyczki, w 
wysokości 6 milionów funtów szterlingów. Ostatnio Jugo­
sławia otrzymał! nożyczkę, w "Tysokości 20 milionów do? 
larów od amerykańskiego Banku Importowo - Eksporto­
wego.
Jasne jesł, źe brytyjscy Impe­

rialiści nie mogli patrzeć spokojnie 
na opanowywanie Jugosławii przez 
kapitalistów z Wall Streetu. Londyr 
postanowił również ubiegać słę o 
jugosłowiańskie rynki zbytu, korzy­
stając z faktu, że zdrajca Tito go­
tów jest zanrzedać swój naród naj­
więcej dającemu.

Narody Jugosławii bot-eśnle od-

K C Komnnisiycznej Partii Danii 
potępia kliko Tito

KOPENHAGA, czwartek
Centralny Komitet Duńskiej Par­

tii Komunistycznej uchwalił na 
swym sobotnim posiedzeniu rezolu. 
cję, której ostro potępia zdradzie 
cką klikę Tito.

Rezolucja ta opisuje m. fn. terror, 
panujący w Jugosławii, dodają«, iż 
»reżim belgradzki postawił się nie 
tylko poza nawiasem walki o pokój, 
ale przez swą prowOKacyjną polity­
kę i chęć podbojów stał się niebez­
pieczeństwem dla pokoju na Bałka­
nach i pokoju światowego«.

na ssiji 
krajów marshdkivskich

MOSKWA, czwartek
Dziennik „Izwiestia“ stwierdza, iż coraz ostrzejszy deficyt 

państw marshallowskich, będący następstwem dalszego pogłębiania 
się u,je..inego bilansu handlowego tych krajów ze Stanami Z.jedno 
czonymi, znajduje swe potwierdzenie nie tylko w memorandum 
tzw. „Organizacji Europejskiej Współpracy Ekonomicznej“. Rów­
nież oficjalne komunikaty ministerstwa handlu USA potwierdzają 
ten fakt. Według danych amerykańskiego ministerstwa handlu 
Stany Zjednoczone eksportowały w czerwcu br. do krajów marshal 
lowskich towary wartości 406 milionów dolarów, importując z 
krajów plana Marshalla zaledwie towary wartości 66 milionów do 
larów.
Oznacza to, iż deficyt dolarowy 

Europy zachodniej w jej handlu 
z USA wynosił w
milionów dolarów. Jeśli sprawy 
pójdą nadal w tym samym kierun 
ku — pisze dziennik „Izwiestia“ 
— to deficyt dolarowy Europy za 
chodniej osiągnie w końca roku 
bieżącego sumę około 4 miliar­
dów dolarów.

Wiadomo zaś, lź. rówmocześni? 
„pomoc“ marsLallowska kurczy 
się coraz bardziej, bowiem Sen-.* 
amerykański zatwierdź'! dotacje 
marshallowskie dla krajów Euvo 
py zachodniej jedynie na sumą 
3.628 milionów dolarów, tj. o 
10 proc, mniej oó sam żądanych 
przez Trumana. Pro- zi.-oiyczny 
podział tej sumv, dokonany w Ra 
dzie Organizacji Enropciskicj 
Współpracy Ekonomiczne;, wyka­
zał, iż suma ta w żaden sposób 
nie osläbi kryzysu dolarowego w 
Europie zachodniej. Tak np. Wiel 
ka Brytania zamiast 1,518 milio­
nów dolarów, o która prosił rząd 
angielski, otrzymać ma zaledwie 
962 miliony dolarów, Francja za­
miast 900 milionów dolarów do­
stanie 704 miliony łtdŁ

Administracja Diana Marshalla

że francuska 
usiłuje wy-



TRYBUNA •> ROBOTNICZA

Klasa robotnicza Opolszczyzny 
mówi twardo —

Odia i Tly&a - guwicą pokoju
sTS d paru dni w wielu miejscowościach Śląska 

Opolskiego gromadzi się ludność tej ziemi 
na masowych wiecach pod hasłem walki o po­

kój. Dziesiątki tysięcy chłopów, robotników i inte­
ligencji z Opolszczyzny DOŁĄCZYŁO SWÓJ STA­
NOWCZY, POTĘŻNY GŁOS do fali manifestacji 
pokojowych, obiegających dziś całą Europę, cały 
świat.

Z prastarej piastowskiej ziemi rozlega się zgod­
ny protest: „NIGDY WIĘCEJ WOJNY“, „WALCZY 
MY O POKOJ“! Wśród haseł rzucanych przez ma­
nifestującą ludność najgoręcej 1 najczęściej powta­
rzane jest: „ODRA I NYSA — GRANICĄ POKO- ■ 
JU“.

Słowa te na Ziemi Opoiskiej mają szczególną 
wymowę, wyrażają dobitnie myśli i pragnienia ludu 
śląskiego, całej Polski — wszystkich tych, którzy 
pragną zbudowania trwałego pokoju światowego.

. W dniach, w których odbywały się te manifesta­
cje'-ya Opolszązyźnie, m. in. w Opolu f Raciborzu
— miyięło przeszło 4 lata od chwila, gdy bohaterska 
Armia j Radziecką wespół z Odrodzonym Wojskiem 
Polskim; pędząc. przed sobą niedobitki armii nie­
mieckiego faszyzmu, przekroczyła linię Nysy Łuży­
ckiej, Kłodzkiej i Odry.

Potężtne zmagania nad Odrą, przelana obficie 
krew żołnierza radzieckiego 1 polskiego — doko­
nały historycznego przełomu. Przyłączone zostały 
do Polski .po wielu wiekach niewoli piastowskie zie­
mie Śląska ’ Opolskiego, oparliśmy znów granice Pań­
stwa tam, gdzie sięgały ongiś, słupy Chrobrego — 
na Odrze i Nysie.

SPRAWIEDLIWOŚCI DZIEJOWEJ STAŁO 
SIĘ ZADOŚĆ.

W krwawym rozrachunku z niemieckim faszyz­
mem wróciły \do Polski, jako prawego właściciela, 
ziemie zamieszkiwane przez bohaterski lud śląski, 
który mimo cierpień, poniżenia, nacisku germaniza­
cji i szykan faszyzmu okazywał zawsze swą łącz­
ność z Macierzą.

Uciskana pruskim butem polskość objawiała się 
w mowie polskiej — nfe zdławionej, w obyczajach 
i kulturze polskiej — wiecznie żywej.

Ślązacy Opolanie dawali wyraz swej miłości do 
Polski i dążeniom do połączenia się z nią — w trzy­
krotnych zbrojnych powstaniach. Nigdy 1 nic nfe 
wydarło z serc Polaków na Opolszczyźnie tego co 
mieli najcenniejsze —- umiłowania i przywiązania 
do Polski. I dlatego również teraz, gdy cały naród, 
otrząsnąwszy z siebie zmorę okupacji hitlerowskiej 
i panowania własnych kapitalistów i obszarników, 
buduje Polskę Ludową, sprawiedliwą i socjalisty­
czną — tu na Śląsku wyłonili się pierwsi bohaterzy 
pracy, przodujący górnicy, metalowcy i hutnicy, 
którzy w zgodnym, twórczym wysiłku z całym na­
rodem budują wolne i dostatnie życie dla siebie 
1 swych dzieci podnoszą potencjał gospodarczy 
Polski.

Lud śląski dość ma wielowiekowej niewoli pru­
skiego junkierstwa i faszyzmu, dość ma wojny, 
pożogi i cierpień i dlatego powtarza stale: „Pokój
— to granice Polski na Odrze i Nysie'4.

Ledwo bowiem zamilkły działa 1 ostygły pie­
ce krematoryjne, na zachodnie granice Polski skie­
rował swe ataki imperializm anglo - amerykański. 
Kwestia naszych granic na Odrze i Nysie wyko­
rzystywana jest przfez podżegaczy do wojny, jako 
jeden ze środków w arsenale propagandy wojennej.

Niemcy stały się dziś ponownie punktem zapal­
nym Europy. Klika bankierów w Wall Street dąży 
nieustannie do tego, by uczynić z Niemiec bazę wy- 

' padową projektowanej wojny, skierowanej prze­
ciwko krajom demokracji ludowej i Związkowi 
Radzieckiemu.

. Imperializm podporządkował sobie w Niemczech

przywódców drobnomieszczańskich partii socjal-de- 
mokratycznych 1 ci rozpętują w narodzie niemiec­
kim dążenia rewizjonistyczne, czynią z niego narzę­
dzie w ręku podżegaczy wojennych. Orędownikiem 
wszelkiej w ogóle prowojennej polityki, a rewi- 
zjonizmu niemieckiego w szczególności jest "Wa­
tykan.

Swemu wrogiemu stanowisku do granic zachod­
nich Polski dał wyraz papież w licznych listach 
i przemówieniach do biskupów niemieckich, w któ­
rych pociesza „biedny 1 sprawiedliwy“ naród nie­
miecki.

Ale nawet firma namiestnika apostolskiego bar­
dzo często kryjąca te knowania prowojenne, nie 
wstrzyma potężnej fali protestu na całym świę­
cie. „ODRA 1 NYSA JEST GRANICĄ POKOJU, 
GRANICĄ WSZYSTKICH PÄNSTW, OBOZU PO­
STĘPU.

Utrwalić tę linię, to znaczy utrzymać pokój, 
wytrącić z rąk podżegaczy wojennych możliwość 
wygrywania na niskich instynktach odradzającego 
się faszyzmu w zachodnich strefach Niemiec“. Tak 
mówią wszyscy ludzie pragnący pokoju, bez wzglę­
du na narodowość, czy wyznanie.

W walce o trwałość granic na Odrze 1 Nysie lud 
śląski, naród polski, nie jest samotny. Międzynaro­
dowa klasa robotnicza, złączona silnymi więzami 
Internacjonalizmu proletariackiego manifestuje za 
tą granicą, lak za granicami swej własnej ojczyzny 
potępiając skierowane na nią ataki imperializmu 
i reakcyjnego Watykanu. Za granicą na Odrze i Ny­
sie występuje cały obóz pokoju 1 postępu, uważając 
ją słusznie za kamień węgielny sprawiedliwego po­
koju światowego.

Polska ma sprzymierzeńców w tej walce również 
W NiemczeclL Przywódca SED Wilhelm PIECK 
wyraźnie oświadczył na Zjeździe Bojowników o 
Wolność i Demokrację w Warszawie:

„Demokraci niemieccy nie dopuszczą by gra­
nica na Odrze i Nysie została wykorzystana 
przez podżegaczy wojennych jako pretekst do 
propagandy wojennej. Niemieckie siły demokra­
tyczne pragną granicę na Odrze i Nysie uczynić 
granicą pokoju między Polską a Niemcami na 
podstawie trwałego sojuszu gospodarczego i kul­
turalnego“.
Przekonana o sile rosnącego obozu postępu i po­

koju, na którego czele stoi potężny Związek Ra­
dziecki, ufna w niezachwianą ideę proletariackiego 
internacjonalizmu — POLSKA KLASA ROBOTNI­
CZA NIE USTAJE W WALCE O POKOJ, O NIE­
NARUSZALNOŚĆ GRANICY ZACHODNIEJ.

Na masowych wiecach w obronie pokoju demon­
struje swą niewzruszoną postawę w tej walce, po­
piera pokojową międzynarodową politykę Rządu 
Ludowego i Związku Radzieckiego, okazuje dążenie 
do wzmocnienia potęgi gospodarczej Polski Ludo­
wej, do wzmożenia produkcji przemysłowej, zlikwi­
dowania wypadków sabotażów gospodarczych i dy­
wersji politycznej. Silna ekonomicznie i skonsolido­
wana wewnętrznie Polska, to mocne ogniwo w obo­
zie pokoju. Lud Śląska Opolskiego wzniósł swój 
mocny głos protestu, przeciwko wojnie, za poko­
jem. Nie ma takich przeszkód, które zatrzymały by 
ten glos, złączony z potężnym okrzykiem klasy ro­
botniczej całego świata: „PRECZ Z WOJNĄ!“ 
„CHCEMY POKOJU!“' „GRANICE POLSKI NA 
ODRZE I NYSIE SĄ NIENARUSZALNE, SĄ GRA­
NICAMI POKOJU“.

Miliony ludzi na całym świecie złączonych jedną 
myślą twórczej pracy, zbudowania socjalizmu — 
potrafią narzucić pokój. Tą pewnością napawa każ­
da manifestacja na rzecz pokoju, twarda i otwarta 
postawa, biorących w nich udział mas ludowych.

ZBIGNIEW W0JAKIEW1CZ

Prezydent RP 
zwiedza teren budowy 
Domu Sťowa Polskiego

Prezydent R. P. Bolesław BIERUT 
zwiedził w dniu 15 bm. teren budo­
wy Domu Słowa Polskiego.

Prezydentowi R. P. towarzyszyli: 
minister budownictwa inż. M. SPY­
CHALSKI, podsekretarz stanu Pre­
zydium Rady Ministrów J. BER­
MAN oraz przedstawiciel KC’ PZPR 
J. ALBRECHT.

Prezydenta R. P. oprowadza! po 
terenie i udzielał wyjaśnień przewo­
dniczący komitetu budowy Domu 
Słowa Polskiego J. BOREJSZA oraz 
autorzy projektu i kierownicy budo­
wy.

W Warszawie 
rozpoczęto budowę 

nowych
»szybkościowców”
Dziś o godz. 7 rano, w obecności 

ministra Spychalskiego, rozpoczęto 
na Muranowie B budowę dużego bu­
dynku szybkościowego. „Szybkościo 
wiec“ ten stanie pod dachem już pod 
koniec bieżącego miesiąca, to znaczy 
dwa razy szybciej niż pierwszy oom 
szybkościowy na Muranowie.

Równocześnie na Muranowie C 
brygada murarska przystąpiła do bu 
dowy dwóch szybkościowców równo- 
cześnie. Załogi zobowiązały się po­
stawić pełne gzymsy w ciągu 8 dni, 
co stanowiło by nowy rekord. Przy 
budowie nowych domów praca opar­
ta będzie na współzawodnictwie ze­
społowym przy zorganizowaniu jak- 
najlepszej dostawy materiaiów oraz 
ścisłej współpracy załogi z kierow­
nictwem budowy.

Parafia Mokrsko 
otrzymała monstrancję 

rewindykowaną z N emiec
Prezydent R- P. Bolesław BIERUT 

otrzyma! od ks. mgr J. Brodziń­
skiego, proboszcza parafii Mokrsko 
k. Wielunia, p;smo następującej tre­
ści:

Ekscelencjo — Panie Prezydencie!
Mam zaszczyt w imieniu rozrado­

wanej parafii i własnym, podzięko­
wać Waszej Ekscelencji Panie Pre­
zydencie, za łaskawą interwencję w 
sprawie odzyskania rewindykowanej 
z Niemiec monstrancji.

Ufność w życzliwe poparcie Pana 
Prezydenta, o które prosiłem na au­
diencji w dniu 1 IX. 1949 r. błyska­
wicznie została zrealizowana 1 edzy- 
s iiia monstrancja jest już w po­
siadaniu parafii Mokrsko.

Jestem szczęśliwy, że przypadł mi 
honor powiadomienia Go o tym I 
wyrażenia Mu uczucia zbiorowej 
wdzięczności za Jego, dobroć i ży­
czliwość.

ks. mgr. J. BRODZIŃSKI 
proboszcz.

Aśokrsko k. Wielunia, dn. 12 IX 1949 
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WISŁA NADAL NA CZELE TABELI
Faworyci przegrywają w czwartkowych derkach ligowych
Z rozegranych w ub. czwartek 6 spotkań o mistrzo­

stwo I Ligi największymi niespodziankami były porażki 
AKS Chorzów i Górnika Bytom. Nieoczekiwanymi remi­
sami zakończyły się także derby lokalne Krakowa i Po­
znania.

tach - ÆKS 3:2 (1:1)
Ruch — AKS 3:a (1:1). Bram­

ki: dla Ruchu' — Alszer 2 i Cie­
ślik; dla AKS-u Wieczorek z kar­
nego j Muskała.

RUCH: Wyrobek — Gebur, 
Dzielong — Suszczyk, Bartyla, 
Jacek — Przecherka, Cieślik, 
Alszer, Cebula, Gromotka.

AKS: Janik — Karmański, 
Durnick — Kulik, wieczorek, 
Gajdzik — Cholewa, Janduda, 
Spcdzieja, Muskała, Barański.

Sędziował słabo i niezdecydo­
wanie oh. Gruszczyński z Pozna­
nia.

Ze strony czysto emocjonalnej, 
rnecz czwartkowy zawierał w so­
bie te wśzystkie składniki, które 
właśnie są tak charakterystyczne 
dl a derbów. Zaciętość, duży 
wkład ambicji wszystkich bez­
mála zawodników i wreszcie 
zmieniające się prowadzenie i 
niepewność ostatecznego wyniku 
(decydująca bramka padła pa 
2 min. przed końsowym gwizd­
kiem) — oto w telegraficznym 
Skrócie charakterystyka czwart­
kowego meczu.

Mecz prowadzony był w bar­
dzo nerwowej atmosferze, nerwy 
ciążyły na każdym zagraniu za­

wodników Ruchu czy to AKS-u. 
Rzecz jasna, że przede wszyst­
kim ucierpiał na tym poziom 
gry.

i Pierwsze minuty dają lekką 
przewagę Ruchu, który też w 20 
min. zdobywa pierwszą bramkę 
przez Alszera. Napastnicy Ruchu 
przebywają teraz przez dłuższy 
okres pod bramką Janika, który 
szczęśliwie paruje strzały naj­
cięższego nawet kalibru. Powoli 
gra się wyrównuje i w 40 min. 
AKS z karnego, pewnie egzeko- 
wanego przez Wieczorka wycią­
ga na 1:1.

Po przerwie mecz staje się Je­
szcze bardziej chaotyczny. W 50 
min. Muskała z winy Wyrobka 
zdobywa prowadzenie dla AKS, 
w 56 min. Cieślik wyrównuje, 
a wreszcie w końcowych minu­
tach pada rozstrzygnięcie, któ­
rego autorem jest Alszer.

Z aktorów czwartkowego spot­
kania na dobrą sprawę wyróżnić 
można Alszera, Suszczyka i Bar- 
tylę z Ruchu, oraz Wieczorka 
z AKS-u. Bardzo słabo wypadli 
obaj nasi reprezentanci Cieślik 
i Spodzieja. (zed) 

Polonia Bytom-Górnik Szombierki 
3:0 (2:0)

BYTOM. — Około 8 tysięcy 
»jbiców Polonii przerwało po za­
kończeniu meczu bytomskiego kor 
Son milicji, aby na rękach, przy 
akompaniamencie długo niemil­
knących okrzyków zŁnieść do szat 

ni swoich pupilków po ich pory 
wającym zwycięstwie nád lokal­
nym rywalem „Górnikiem“ Szom 
bierki 3:0 (2:0).

Piłkarze Polonii w pełni zasłu? 
żylj na te owacje, gdyż tak ambit 

nie i na tak wysokim poziomie te 
chnicznym grającej drużyny rde- 
widzieliśmy. już dawno. U zwy­
cięzców nie było słabego punktu,

Zupełnie inaczej przedstawiała 
się sprawa z Szombierkami. Za 
wyjątkiem Junga w bramce, któ­
ry uratował swą drużynę od dużo 
wyższej porażki, reszto, nie wy­
łączając Krasówki i Podeszwy 
grała słabiej niż normalnie.

Drużyny wystąpiły w następu 
Jących składach: Polonia — Ko- 
czapsiki, Kubiak, Siemiński, Nar- 
loch, I stonek, Szmid I, Bjskupek, 
Trampisz, Szmid II, Wieczorek 
i Wiśniewski. Górnik: — Jung, 
Czernik, Bani.se, Gaweł, Pode­
szwa, Wieczorek, Fuks, Czypion 
ka, Burda, Krasówka i Ręk.

Prowadzenie dla Polonii, która 
od pierwszych minut spotkania 
do końcowego gwizdka sędziego 
mióła zdecydowaną przewagę, 
zdobywa w 21 minucie Trampisż, 
a w 34 -minucie Wieczorek pod 
wyższa na 2:0. Korcowy wynik 
spotkania ustala w 57 minucie 
Wiśniewski,

Cramia - Wisla 0:0
KRAKOW (tel. wł.) Oczekiwane 

z wielkim napięciem derby Kra 
kowa zakończyły się po miernej 
grze wynikiem bezbramkowym.

Podwójna porażka
W dalszym ciągu mistrzostw świa 

ta w siatkówce mężczyzn i mi­
strzostw Europy w siatkówce ko­
biet obie drużyny polskie poniosły 
dziś porażki.

Spotkanie w siatkówce kobiecej 
CSR — Polska zakończyło się zwy 
cięstwem Czechosłowacji 3:0 (15:13, 
16:14, 15:13). Był to najpiękniejszy 
mecz mistrzostw 1 jednocześnie naj­
dłuższy, trwał bowiem 1 godz. 20 
min.

IV siatkówce męskiej spotkanie 
CSR — Polska zakończyło się za-

który potwierdził słabą formę 
napastników, tak Cracovii jak i 
Wisły. Mecz sędziował ob. Fo­
min z Radomia.

Polonia W - Legia 2:1 (1:0)
WARSZAWA, (tel. wł.) ■ Lokalne 

derby stolicy przyniosły po słabej 
grze szczęśliwe zwycięstwo Koleja­
rzowi — Polonii 2:1 (1:0). Bramki 
dla zwycięzców strzelili: Jaźnickj 1 
Ochmański, h dia Legii honorowy 
punkt uzyskał Górski.

Warta - Kolejarz 2:2 (2:1)
Poznań (tel. wł.). Zdecydowany 

faworyt meczu poznańskiego Ko­
lejarz stracił niespodziewanie 
jeden cenny punkt w meczu 
z zawsze groźną Wartą. •

Obie bramki dla Warty zdo­
byli: Skrzypnfak 1 Smólski, dla 
Kolejarza Wojciechowski II.

Lechia Gdańsk - ŁKS 
Włókniarz 2:1 (1:1)

Gdańsk (tel. wł.). Obie bramki 
dla gospodarzy uzyskał Gronow­
ski (jedna z karnego), honorowy 
punkt dla łodzian zdobył Ho- 
gendorf.

siatkarzy w Pradze
służonym zwycięstwem drużyny 
czechosłowackiej 3:0 (15:7, 15:3, 
15:2). Drużyna polska zagrała słabo, 
poniżej swego normalnego poziomu.

W dalszych spotkaniach siatkówki 
kobiet uzyskano następujące wyni­
ki: Rumunia — Holandia 3:0 (15:5. 
15:3, 15:1), ZSRR — Francją 3:0 
(15:1. 15:4, 15:2).

W siatkówce mężczyzn: Włochy 
— Belgia 3:0 (15:4, 15:5. 15:6). Ru­
munia — Francja 3:1 (15:8, 11:15, 
15:11, 15:11), ZSRR — Bułgaria 3:0 
(15:8,' 15:4, Ę5:l),

WlysLwa Falskiego Przemysłu Lekkiego w Msskwie

Thimy publiczności przed wejściem do pawilonu przemysłu lekkiego.

Licznie zgromadzona publiczność, ustawiona w długich kolejkach, ocze­
kuje na wejście na teren wystawy. Zdzęcia: Foto AR

Pilną nauką i wytrwałą pracą 
budujecie dla naszego narodu 

jasne i szczęśliwe jutro 
----- ------------------------------

Mim Dąb Kocioł przt mawia 
do młodzieży szkół rolniczych

Tornister rolnictwa i reform rolnych — Jan DĄB- 
KOCIOŁ wygłosił w dniu 15 bm. z okazji rozpoczynające­
go się nowego roku szkolnego przemówienie radiowe do 
młodzieży szkół rolniczych, w którym podkreślił osiągnię 
cia Polski Ludowej w okresie 5-lecia, przypomniał history­
czne znaczenie Manifestu PKWN oraz przedstawił osią­
gnięcia szkolnictwa rolniczego w porównaniu do lat przed 
wojennych.
»Przed wojną« — powiedział mi­

nister — było u nas zaledwie 169 
szkół rolniczych, z czego 162 szko­
ły niższe, jednoroczne, a zaladwie 
7 szkól średnich, w których uczyło 
się niespełna 7000 młodzieży i to 
najczęściej dzieci bogatych chło­
pów. Dziś w Polsce mamy 200 li­
ceów i 500 średnich szkół rolniczych 
do których uczęszcza 35 tys: ucz­
niów. Oprócz tego istnieje jeszcze 
6 tys. ośrodków przysposobienia rol­
niczego, w których uczy się ponad 
250 tys. młodzieży«.

Przechodząc do omówienia zadań 
jakie stoją przed młodzieżą szkolną 
w rozpoczynającym się nowym ro­
ku szkolnym,'minister zwrócił uwa­
gę na konieczność naukowego pod­
chodzenia do wszelkich zjawisk w 
przyrodzie«. W tym zakresie — jak 
stwierdził mówca — macie takie 
znakomite przykłady j'ak wielkie o- 
siągnięcia naukowe Miczurina i Ły­
senki, których prace naukowe i boga 
te doświadczenia z. dziedziny biolo­
gii, poczynione w Związku Radziec 
kim, wyjaśniają wiele zawiłych ta­
jemnic przyrody«.

W dalszym ciągu swego przemó­
wienia minister zwróci! się z ape­
lem do młodzieży rolniczej, aby w 
nowym roku szkolnym zwiększyła 
swoje wysiłki w celu opanowania 
wszystkich przedmiotów nauczania.

Od 2 października 
obowiązuje 
czas zimowy

Wieś polska potrzebuje bowiem do­
brych spećjalltów i czeka na nich.

Kończąc przemówienie minister 
zaapelował do młodzieży. »Pracuj­
cie z przekonaniem, że wytrwałą 
pracą przygotowujecie dla naszego 
narodu i ćh siebie jasne i szczęśli­
we jutro«.

Do was rodzice j członkowie ko­
mitetów rodzicielskich i opiekuń­
czych — mówi dalej minister — 
apeluję, abyście jednakową opieką 
otoczyli całą młodzież w powierzo-. 
nej Wam szkole, okazując najwię­
cej serca najbardziej potrzebują­
cym.

»Do was koledzy nauczyciele i dy 
rektorzy szkól rolniczych zwracam 
się z gorącym apelem, abyście naj­
ofiarniejszą swoją pracą przygoto­
wali należycie młode pokolenie chło 
pów polskich do stojących przed ni­
mi niezmiernej wagi zadań .— bu­
dowy nowego, lepszego i sprawiedli 
wego bytu wsi polskiej«.

10 LAT 
TEMU

15 9 1939 r, rozpoczął s:ę Trzeci 
tydzień wojny. B:’?ns dwu tygodni 
walk jest tragiczny. Już w p.erw- 
szych dniach wró? przełamał siaae 
pozycje nadgraniczne, p.o czym' jego 
dywizje pancerne buszowały po ;e- 
rytorium Polski. Mimo bohatersk.e- 
po oporu żołnierzy rozpoczęło się 
niszczenie odosobnionych armii, któ­
re — w myśl rozkazu litdza-Srjfgłe 
go — wycofywały się w głąb kra^J 
na nieistniejące „nowe 
Nie było ich na Bzurze, aûï Wi­
śle lub Narwi. Fikcja okazała sie 
również ostatnia improwizacja Ry- 
dza-Smigłego stworzenia linii opo­
ru na Dniestrze.

Hitler znał bezplanowość i bezład 
ność sanacyjnego naczelnego do­
wództwa i dąży! do szybkich roz­
strzygnięć. liftier uda;e się do Cheł­
mna, aby przyspieszyć zajęcie Porno 
rza i Wielkopolski. W 1-jgim tygod­
niu przybywa do Łodzi, dc-g'ąda;ąc 
osobiście ataku czołgów na Warsza­
wę, której szybkie za jecie stanowi 
dla niego prob'em pierwszorzędnej 
wagi.

Tu jednak napo’kal na opór zor­
ganizowany pr’cz ludność sto'icy z 
klasą robotniczą na c’e’e. która — 
wbrew zdrajcom sana-yjnym — po­
stanowiła bronić Warszawy.

15 września 1939 j-, nie mogąc 
przełamać oporu obrbńców Warsza­
wy, Hitler wyjeżdżą* do Małopolski, 
aby przeprawić wk'kle siły przez 
San i jak najszybsi wkroczyć na 
tereny zachodniej Ukrainy.

15 września 1939 r. pada Przemyśl 
Ciężkie walki toczą się pod Biłgo­
rajem, a zagony pancerne wroga, 
omijając Lwów, docierają już do 
Włodzimierza Wołyńskiego

Pod Kutnem armie „Toruń“, „Po­
znań“ i „Pomorze“ podejmują sil­
ne przeciwnatarcie aby wvd^staé ,s:ę 
z okrążenia. Uderzenie idzie w kie­
runku Łowicza 1 Skierniewic Arm a 
„Łódź“ przebija sie równocześnie w 
sLronę Mod'ina. Wojsko Po.skie zdo­
bywa trochę terenu. n:e może jed­
nak uwo’nié s'p z c.krażenia.

Na północy pada B:ałvstok. Twier­
dza Brześć broni sie nadal. Zakoń­
czyła się wielka bitwa pod Siedlca­
mi. Gen. Anders, którego bryjjca 
znajdowała je na lewvm skrzydle w 
okolicach Miffski Mazowieckiego, 
uciekl z pola wťki. pozostawiając 
swo'a brygadę Własnemu losowi

Mościcki, Rvdz-Sm;gly, S) ladkpy 
ski i jego mfn:,s‘rowie siedzą ;u-ż 
nad granica rumuńską i pertraktuj 
z rządem rumuńskim o przepuszczę 
nie przez granicę

Po. drugiej stronie granicy. w 
Czerń'owcach', w gmachu konsulatu 
polskiego zbierają sie iuż pierwsi 
uciekinierzy sffcśród csob:słości sa­
nacyjnych i endeckich. I ada gedzma 
maja dam zawitać członkowie rządu 
Składkowskiego wraz z Mościckim 
i Rydzem-Smiglym.

Dwaj generałowie SS
staną orzed sadem oolskm

Główna Komisja Badania Zbro 
dni Niemieckich w Polsce pro­
wadzi obecnie dochodzenie "W 
sprawie przebywających w wie­
zieniu w Lublinie generała SS 
Sporenbergn, b. dowódcy SS i po 
licji w tzw. dystrykcie lubelskim, 
generała Mosera, b. komendanta 
wojskowego Lublina oraz kilku 
innych zbrodniarzy wojennych.

Prace Komisji obejmują żarów 
no badania w terenie, jak I oprą 
cowywanie dokumentów niemiec 
kich, ujawniających planowość 
zbrodniczej akcji okupanta, nł 
Lubelszczyżnie. Ziemia Lubelska 
miała się stać — jak wiadomo — 
„wałem niemieckim“ odgradzają­
cym „Wielką Rzeszę“ od wschód 
niej Europy.

3,145 mitn. zL na inwestycje
9 miln. zł na walkę z analfabetyzmem

Ï OBRAD RADY NADZORCZE)
C S. S. »Społem«

Minister administracji publicznej 
zarządził wprowadzenie czasu zimo­
wego z dniem 2 października br.

W Związku z tym należy w nocv 
z soboty 1 października na niedzMe 
2 października br. o godzinie 3-ciej 
cofnąć wskazówki zegarów o jedną 
godzinę.

Wlklatíy oszczędnościowe
PKO 

przekroczyły 
miliard zł.

Liczba posiadaczy książeczek osz­
czędnościowych oraz ogólny stan 
Wkładów^oszczędnościowYcn w PKO 
wykazująi-stałą tendencję wzrostu. 
Na’cży podkreślić, że wśród posia­
daczy książeczek oszczędnościowych 
przoduje świat pracy i młodzież.

W dniu 9 września br. stan wkła­
dów oszczędnościowych w PKO 
przekroczył 1 miliard zł.

W najb’izszvch dniach oszczędza­
jący. który swoim' wkładem spowo­
dował osiągnięcie miliarda zł zosta­
nie zaproszony do Warszawy, jako 
gość PKO dla zwiedzenia odbudo­
wującej się stolicy. Gdyby był nim 
mieszkaniec Warszawy lub -najbliż­
szej okolicy, otrzyma on pre 
mię w wysokości 10 tys. zl, która 
zostanie wpisana do jego książeczki 
oszczędnościowej.

W
 dniu 14 bm. obradowała w War­
szawie Rada Nadzorcza Centrali 
Spółdzielni Spożywców „Spo­

łem”. Obrady poprzedziły posiedzenia 
czterech komisji, które przeprowadzi­
ły kontrolę 1 analizę działalności po­
szczególnych działów centrali.

Obradom przewodniczył prezes Ba­
dy ob. Oiesińskl. W prezydium zasia-. 
.dali m. in. członek Rady Państwa i 
prezes Naczelnej Rady Spółdzielczej 
prof. H. Kołodziejski i prezes narzą­
du .Centralnego Związku Spółdzielcze­
go prof. O. Lange.

Rada przedyskutowała 1 przyjęła 
sprawozdanie zarządu centrali z któ­
rego wynika, że plan na 1949 r. roz­
budowy sieci sklepów spółdzielczych 
zostaj osiągnięty w dniu 22 lip ca 
1949 r. Wprawdzie nie osiągnięto jesz­
cze odpowiedniego poziomu pod wzglę 
dem jakościowym np. sklepy spół­
dzielni spożywców są za ciasne, urzą­
dzenia piekarń wymagają moderniza­
cji, gospody nie dość estetycznie urzą 
dzone, ale braki te usuwane będą 
stopniowo.

Rada rozpatrywała i przyjęła szereg 
wniosków. ’ Akceptowano wypłacenie 
z czystej nadwyżki wypracowanej 
przez CSS w 1948 r. subwencji 9 mi­
lionów złotych Związkowi Sam oporno 
cy Chłopskiej na walkę ł analfabe­
tyzmem.

Rozpatrzono, projekt planu inwesty­
cyjnego opracowany na podstawie wy 
tycznych PKPG na 1950 r, zamykają­

cy się kwotą 3 miliardów 145 milio­
nów złotych — w tym spółdzielnie 
spożywców 2,611 milionów i centrala— 

534 miliony. Plan ten obejmuje 750 
inwestorów.

W czasie od 23 października do 20 
listopada odbywać sdę będą .na tere­
nie całego kraju okręgowe Zgromadź® 
nia spółdzielni, które wybiorą przed­
stawicieli na zjazd delegatów, wyzna­
czony na dzień 14—15 grudnia rb.

Rada wezwała spółdzielnie do prze­
prowadzenia wielkiej akcji mającej 
na celu zaktywizowanie siedmiu ty­
sięcy komitetów członkowskich istnie 
jących przy sklepach spółdzielczych. 
Uwagi komitetów członkowskich, w 
prącach których biorą udział przedsta 
wiciele związków zawodowych, ligi 
Kobiet i ZMP, nie mogą być przez 
zarząd spółdzielni lekceważone. Każde 
zażalenie konsumenta musi być roz­
patrzone a jego przyczyna w miarę 
możności usunięta. Komitety człon­
kowskie otrzymały znaczne upraw­
nienia.

Rozpatrywano również aktualne za­
gadnienia aiprowizacyjne. Aparat spół 
dzielczy jest całkowa ci e przygotowany 
do dystrybucji ziemniaków na okres 
zimowy, ,

Bani.se


‘TB-TS-rWA ROBOTNICZA

Irybuny Robotnicze-rad artykułem

(Spostrzeżenia i uwagi z szkolenia wykładowców w Bielsku)

Wykłady zgoiine z planem

i to

procent,

tutaj zaczyna s ? cała tratę

jednak nie podzielamy oburzenia Dyrekcji 
Państwowych i chcieilibyśmy się dowie-

oparciu o tezy Marksa, 
1 Stalina o kwestii naro-

Trzel-a pracować 
systematycznie

Wstrzemięźliwość
nie na iwejscii

rantu głosu pod fetowana jestnfe . atecznle ugruntowana. Np, tow. 
brakiem tematu, ale niczym nieć Olszewski, kierownik jediegw g

' .— ' ’ ~ Mebli „Łagisz“ 
hardzieją w Jaworzu I tow. Bartoszek ra- 
Poweż- ■ leżą do tych członków Farfii, któ

Zalecie seminaryjne prov adzlł 
tow. tlEPCZYÄSKI. Przed kil-

Sądzlmy, że uczestnicy kursu 
dla wykładowców y Bielsku o- 
raa słuchacze Innych jeszcze kur­
sów przeczytają uważnie nasze u- 
wagi. Muszą oni bowiem zrozu­
mieć. że chcąc uczyć innych, trze 
ba samemu .wiedzieć, wiele trze­
ba nieustannie studiować klasy­
ków marksizmu, dyskutować, no 
i w tym wypadku regularni? u- ’ 
rzęszczać na zajęcia kursu Wów 
czas niewątpliwie wsokl poziom 
uczestników wykładowców w 
Bielsku wzrośnie jerzczé bardziej 
i z o wiele lepszymi wynikami 
spełniać będą oni swój obowią­
zek aktywisty — wykładowcy 
partyjnego.

Inni zaś kursiścl w dalszei 
swej pracy uniknąć oęóą rnogli 
popełnianych ,’otychczai ezęsto 
błędów, <’vz)

Gierczyńskl wysunął po- 
spvawę wyzwolenia ludów

dopilnowując osobiście toku wy­
dobycia, interesując się wszyst. 
kin _ LVDZMI I ICH PRACA. 
Taka coslzien ta treska 1 czujność 
musj dać pozytywni wyniki, (tb)

Załoga kop. „Andaluzja” dvskuhre

Ideologicznego 
ludzi pracy, 

zrozumiałą, żć 
państwowe 

pomóc

. ALFRED KORKUS 
ll.reep .abotn.

fiunastu dniami ukończył włeś- 
nie kurs dla w; ł dowców par­
tyjnych w Katowicach i od pier­
wszych słów widać, ze skorzystał 
z niego wiele. W ciągu 10 minut 
omówił istotę tematu, wskazai na 
jego centralne z- ładnienia, przy 
pommai do czeso należy nawią­
zać, na jakich teksłach i lekturze 
oprzeć się w dv»k’r )•. Wstępne­
mu slovu tow. Gierczyńskiego 
nie można było nic zarzucić, ani 
co do treści ani for-ny i czasu 
trwania. W trakcie zagajenia li- 
zynw obecnych na sali uczestni­

ków kursu Jest ich 36. Ma’o!
Nie widząc na razie chętnych 

do zabrania głosu, kierownik se- 
rmnarium podsuwa temat: „Jakie 
pojęcia składają się na określe­
nie narodu?" Głos zabral jeden z 
towarzyszy, utrzymując, że defi­
nicja narodu jest płynna, inny o- 
bala to twierdzenie. dyskusja roz 
winęła się, podchwycona przez 
dalszych słuchaczy i w efekcie 
zagadnienie to, z pomoc.. semina 
rzysty zostało wyjaśnione do koń 
ca, v,* 
Lenina 
dowel.

Tow.
żem 
kolonialnych, skierował dyskusję 
na temat analogii 1 różnic rr.ię- 
dzy rewolucją krakowską 1846 r. 
a Wielką Rewolucją Listopadowa 
w Rosu, podsunął do omówienia 
stosunek LSRR do sprawy nie­
podległości Polski i zagadnienie 
praktycznego realizowania przez 
ZSRR zasad Internacjonalizmu 
proletariackiego. Wszystkie te 
zagadniema zostały omówione 
gruntownie, przy czym dyskusja 
stała bez przesady na wysokim 
poziomie. Mamy ty .ko jedno 
poważne zastizc zenit

W dyskusji, o której wspomina 
my wzięło udział tylko 6 słucha­
czy. Stale jedni i ci sami towa­
rzysze zabierali głos, pozoet * 
zaś milczeli i rzadko kiedy padla 
z ich ust jakakolwiek uwaga. A 
przecież szkolenie odbywa się po 
to, bv uczestnicy kursu we współ 
nej dyskusji wyjaśnili sobie w°zel 
kie wątpliwe czy niezrozumiałe 
kwestie. wyzbyU się hłędnrc,' : no 
jęć. Słuchacze kurse w Bielsku 
dyskutują wprawdzie bardzo go­
rąco, ale po zajęciach, nie W o- 
becności kierownika seminarium, 
nie przy jego pomocy. Świadczy 
to, że wstrzemięźliwość w zabie-

1) Dlacz-go Dyrekcja L, P. wydaja równo­
cześnie w ji-unej i tej samej sprawie dwie różne 
decyzje?

2) Dlaczego Dyrekcja L. P. uważa za sto­
sowne tlić odpowiadać na pismo klienta?

3) Dlaczego Dyrekca L. P. zupełnie anulo­
wała zlecenie na tarcicę potrzebną dó bisowy 
podłogi w szkole?

onpnwo?i REDAKCJI
Ob. ob. Anibrozewicz Konstanty — Gliwice. 

Baszak Míchal — Sanok, Bednarski Augustyn — 
Baszęzyce, Barią Józef — Kainyce, Brzezina Pauli­
na •— Szopienice. Badowski — Tułowice, B’cz And­
rzej — Bogucice. Cieślik Maria — Gliwice, Czyżyk 
Janina — Rabka Zdrój, Dzialkicwiczowa J. — Nisko. 
Dysko Adela — Brzozowiec — Kamień, Didyk Wło­
dzimierz — Pyskowice, Dyla Franciszka — K?t i. 
Domagała L. — Sosnowiec, Fijak Ludwik — Porąb­
ka kolo Kęt, Figiel Zygmunt — Chorzów, Firmanti 
Jan — Chorzów, Flak Konstancja — Chorzów, C"- 
bryś Franciszek — Turawa, Grochowski J. — So­
snowiec, Grzesik Teresa — Komorowice, Grorho- 
ckí — Sośnica, Grychtoł Alojzy — Wirek, Grygiel 
Józef — Clwula, Gajda Anna — Bytom , Herod 
Stanisław -, Oświęcim, Haber Stanislaw — Rze­
szów, Hryb Franciszek — Kluczbork.

Sprawy, o których piszecić przekazaliśmy od­
powiednim urzędom i instytucjom do zalalwiema. 
O wyn kaęh naszćj interwencji powiadomimy Was 
listownie. (Red.)

rzysze z komisji, Rudy Zakłado­
wej ,i komitetu zastosowali san­
kcje — Piieha przerzucili z Har­
ter u. na piętro do jednego pok< 
ju, odbierając mu urzydzbił 
mieszkania jako głównego loka­
tora Sublokatora natomiast —• 
GAMRGFA, dobrego i sumienne­
go robotnika, uczynili głównym 
lokatorem, dając mu 2 pokoje. 
Piech -za łazikwstwo, za zły, nie­
sumienny stosu, tek do praćy, 
i traci! wygodne mieęzkar ie. Jb 
uważamy,, że otancwisko towa­
rzyszy z komisji jest słuszne.
Mieszkania kopalniane bowiem . 
są dla tych, którzy uczciwie pra­
cują, Dla „łazików’’ mieszkań 
nie ma.

Komitet Podstawowej Organi­
zacji Partyjnej zastosowa. jesz­
cze jeden sposób w walce z „ła­
zikami”. Każdy z nich a chodzi 
tutaj o najgorszych, mieszkają- 
c ych w fińskiej domkách, por - 
pisał zobowiązanie, że przyrzeka 
nie opuszczać więcej pracy, wie­
dząc przy tym, że za opuszczanie 
jej zostame usunięty z miesz­
kania. Taicie zobowiązania pod­
pisali najbardziej uparci „łazicy” 
SIMKA Paweł, BOGACKI Kon­
rad, NOWAK Karol, BŁAZYCA 
Antoni, JANKO Maksymilian. 
(ZYZ ilojzy, BUCHAI. TR Woj­
ciech, KOMIK Jan. KRANU .to­
mán, CEOIK Alojzy, SZEJNO- 
WSKI Engelbert. KA NDZIORA 
Józef, ŽYLKOWSKI I.ongin.

Walka z absencją na kopalni 
„Kleofas” rozpoczęła się z dużą 
energią. Walkę tę trzeba prowa­
dzić stale. Niewykonanie planu 
za każdy mies.ąc, to m. in. wit a 
„łazików”. Komitet partyjny nie 
zwrócił m./agi jeszcze na jedno- 
mîanovv'cie na żony „łazików”, 
które zwykle nie wiedzą wcale, 
że ich mężowie opuszczają pracę.

Często bowiem każdy z nich 
wychodzi na dniówkę i wraca 
niby to po przepracowanym dniu 
z kart, lub z innego próżniacz.e- 
nia się. Komitet powinien zebrać 
np. w osiedlu w fińskich dom­
kách wszystkie żony robotników, 
zaapelować do nich, aby wpły­
wały na swych mężć w o zmianę 
ich ctosunku do pracy. Bo prze­
cież żony robotników opuszcza­
jących dniówki są najbardziej 
poszkodowane. Każda B» aeona 
dniówka, tu mniei pieniędzy do 
domu — mniej chleba, mû sa 1 
mleka dla dzieci.

Kop. „Klecfas” Jest »opalnią, 
która może i powinn- plan wy­
konywać. TrzeLi zwréMé I aczną 
uwagę na rozwój współzawodnic 
twa, na obsadzenie przodków, 
ł-teba, aby członkowie Rady Za­
kładowej 1 komitetu party jn» go 
ataJe, cod'deu’ie zjeżdżali m dół.

chlewnej.

wicieli „Blprohutu” z akcją „H 
w Bzin'cy. Gromada wywiązała 
się przeszło w 100 proc, w od­
dawaniu tuczników. Szczególną 
pieczą otaczane są tuczniki przez 
rntoae dziewczęta ze wsi, które 
też z dumą pokazuią gościom u- 
mieszczouę w schludnie wybielo­
nych chlewach wypielęgnowane 
sztuki.

Pod tym względem prześcignę­
ła wszystKie 18-!etnia Janina 
Czapla, nazwana przez sąs:adów 
„przodownicą w tuczeniu świń”. 
Możność otrzymania dostatecznej 
ilości pokarmu dla świń, ulgi 
podatkowe, a przede wszystkim 
dobra zapłata w spółdzielni za 
oddaną sztukę, stanowią alachło 
pćw dobrą zachętę dó dalszej 
koritraktaęjL

Swą rzetelną pracą, zrozumie­
niem potrzeb dzisiejszej rzeczy­
wistości, mieszli ańcy gromady 
Bzimca Nowa slusz'üe zasłużyli 
sobie na mić no grornaay przodu­
jącej wśród 12 innych gromad 
należących do gmin r Łagiewniki 
Małe,

Dnia 10 września w »rryhunie 
Robotnicze 1« ukazał się arty­
kuł p. t. »Kopalnia »Andalu­

zja« nrożr 1 powinna więcej wydo­
bywać«, omawiairey pracę kopalni. 
W dniu tym umieściliśmy wezwanie 
dc załogi kopalni, by zebrała się w 
ce u przedyskutowania artykułu i 
wysunięcia konkretnych wniosków, 
których realizacja pozwoliłaby po­
prawić stosunki na kopaina i przy 
spieszyć -wykonanie planu rocznego 
i 3-letnèeg®.

W cztery dn; po ukazaniu się ar­
tykułu, tj. dnia 14 bm. w cechowni 
kopalni odbyła się dyskusja nad po­
wyższym artykułem. Na zebraniu 
było obecnych przeszło tysiąc człon 
kóu załogi ot „ przedstawiciele Ko 
mitetöw: WójAvódzklego Powfatc we 
go J Gminnego PZPR, Oddziału 
ZZG, Bytomskiego Zjednoczenia 
PW, Inspektoratu Pracy, Powiato­
wej Rady Związków Zawodowych i 
redakcji »Trjbuny Robotniczej«.

W dyskusji zaberało głos szereg 
górników, którzy potwierdzili naszą 
ocenę pracy kopalni.

Górnik JĘDRZOK w swojej wy­
powiedzi skarżył się na zły stan mo 
torów i rynien, stwierdza iąc, że 
sprawa ta odbija się niekorzystni® 
la wydajrrości przodka; górnik JA­
NIK wskazuje na złą dostawę drze­
wa, TOMALA — na złą wentyla­
cję. Z wypowiedzi górników któ­
rzy poruszali sprawę porządku na 
kopa’ni î złego stanu urządzeń wy­
nika, że wiel': rzeczy można |eszcz< 
zmienić ra korzyść, co przyczyni 
się do podniesienia wydajności { wy 
dobycia.

Tow. PALBVSKI powiędnął do­
słowne.

— Go robić, by było lepiej? Prze­
de icszystkim zaprowadzić porządek 
na kopalni, urządzenia na dole do- 
prowadz-ć do właściwego stanu o- 
raz uaktywnić sekcję techniczną

PZPR Łagiewniki Małe, tow. 
Jania po wyrażeniu podziękowa­
nia delegacji „B prohutu” za 
okazaną opiekę i zainteresov’anie 
się życiem wsi, z kolei przeosta- 
wrlł osiągnięć’a chłopów, którzy 
chcą spłacić swój dług zaciąg­
nięty wobec miast, wobec Pań­
stwa. M. in. zapoznano przedsta-

sz^la w Bzjnlcy

. Biurokracego
„.Urząd zwródi się do Dvrtkcji Lisów 

o przvdziaí materiału i otrzymał w dniu 28. 3. 
1949 r. zlecenie Nr 266Ú/49/15, które ni, In. 
ODiewa: „DYREKCJA POLEGA SPRZEDAÖ 
LOCO SKŁAD TARTACZNY W CZERVI9N- 
CF. 15 m» TARCICY 1GL. WEDŁUG WYBORU 
NABYWCY“. Po zgłoszeniu się po odbiór, kie­
rownik składu oświadczył jednak, że prawa 
wyboru nie ma i że może wydać tarcicę jedy­
nie klasy V i VI, takle bow'em otrzyma! polece 
nie z dyrekcji.

Ponieważ powyższy materiał nie nadawał 
się do sporządzenia dobrej podłogi w szkole, 
Zarząd Gminny zwrócił się ponownie 6 kwietnia 
br. do Dyrekcji Lasów z prośbą o sprzedan-.e 
tarcicy przynajmniej klasy II lub III.

Minął miesiąc, a następnie drugi, trzeci i czwar­
ty. Ponieważ Zarząd Gminny uważał, źe po upiywie* 
pełnych czterech miesięcy ma prawo czuć uę zn.e- 
cierpljwióny, ośmieli! się wydać moni+ z prośbą o za­
łatwienie sprawy. I tu spotkało go to, „na cj sc'i e 

pelm zasluzył“. Dyrekcja Lasów oburzona śmia­
łością „jakiegoś — tam“ Zarządu Gminnego, „ja­
kiejś — tani“ Czerwionki który potrzebował de­
sek na podłogę dia „jakiejś-lam“ szkoły — ZLECE­
NIE NA TARCICĘ W OGOLĘ ANULOWAŁA.

My 
Lasów 
dzieć

Słuchacze kursu schodzą się po 
Woli. O gotlz. 16 jest ich na sali 
dopiero jedenastu Jedni przesia­
dają prasę, inni wertują książki. 
—- ,.Z rozpoczęciem zajęcia trzeba 
dziś jak zwykle zaczekać“ — de­
cyduje kierownik kursu z ramie­
nia Komitetu Powlamwego tow. 
MYKITA. Korzystając z tego 
wda jemy się w roz nowę z nim, 
oi az tow. SMOLENĄ, przedstawi 
cielem Komitetu Miejskiego.

-- Kurs rozpoczęliśmy 16 sler- 
onia i dotychczas żadnej przerwy 
w zajęciach nie było — mówi 
tow. Mykita. — Lekcje odbywają 
iię trzy razy w tygodniu 1 przero 
biliśmy już takie zagadniema we 
dług programu kursu jak: „Przed 
krniialistyczne ustroje społeczne“, 
„Kapitalizm“, „Imperializm". „So 
Cjalizm", oraz „Naukę o państ­
wie".

Dziś kolei na pierwszą cześć t« 
matu „O patriotyzmie 1 interna­
cjonalizmie". Spoglądamy na p< J 
gram kursu, wiszący na ścianie. 
Dotychczas wszystko rzeczywiście 
Kgadza się z planem.

— Ilu marny uczestników kur­
su’ Komitet powiatowy delego­
wał 24 aktywistów, a mtęiski 35. 
Prawie każdv z nmh pełnił już 
funkcję - wykładowcy — Ale tu 
dało się wyczuć w głosie m to­
warzyszy troskę — nie wszyscy 
przychodzą na za jęcia regularnie, 
udział ogółu słuchaczy w dysku­
sji jest niedostateczny. Uważa m. 
łe przyczyną tego jest...

— Przepraszam, przyszedł kie- 
rownik seminarium — pręerywa 
tow. Smolena — trzebi, będzie 
Jedrzk zaczać. I tak straciliśmy 
już 25 minut...

Pwflcm debry, hle..‘.

likwitfacyjftycli
A oto jeden z „Jíwótków“, pizesła.iy rum przez 

ob, Wćleera, kierownika Ośrodka Szkoleń a Robot­
ników Leśnych w Tułowicach.

Na skutek starań kierownictwa, Obwodo­
wy l rząd Likwidacyjny W Niemodlinie przy' 
dzielił Ośrodkowi meble, niezbędne dla inter­
natu i'świetlicy. Rejonowy Urząd Likwidacyj­
ny w Opolu pismem z dnia 13. 8. br. (przy­
syłając Ośrodkowi rachunek za pobrane sprzę­
ty) wyłączył od sprzedaży 9 szafek nocnych, 
szafę b.blioteczną i wagę dzie-ięinę. Na zapy­
tanie kierownictwa Ośrodka dlaczego sprawę 
w ten sposób załatwiono jeden z urzędników 
RUL „wyjaśnił“, że na przydział szafy biblio­
tecznej 1 wagi nie zgadza się „pan naczelnik“, 
a zamiast 9 szafek nocnych — Ośrodek otrzyma 
tylko dwie, a to dlatego, gdyż... Urząd przy­
dzielił Ośrodkowi tjllćo dwa łóżka.

Powyższa decyzja Rejonowego Urzędu Li- 
kwidacymegn jest callow’c.e niesłuszna i nie­
uzasadniona Ośrodek Szkoleniowy zrobi! zapo­
trzebowanie jedynie na dwa łóżka, gdyż po­
siada! ich więcej, a brak mu było do komple­
tu szafek nocnych. Natomiast szafa bibliotecz­
na jest Ośrodkowi potrzebna, do przechowywa­
nia książek, zaś waga je<d niezbędna kuchni 
internatu dla ważenia produktów.

Wobec, powyższego prosimy ob. naczelnika Rejo­
nowego I rzędu Likwidacyjnego w Opolu o zrewi­

dowanie swego stanowiska i o rychle przydzielenie 
Ośrodkowi potrzebnych sprzętów, tým bardziej, że 
— jak donosi nam Komitet Powiatowy PZPR 
w Niemodlinie — sprawa ta ciągnie się już dość 
długo.

,„w D /rekel’: l asów 
Państwowych

A oto druga instytucja w której pewń. L. ędmcy 
bardzo swoiście pojmują udzielanie pomocy ośrod 
kom nauczania. Jesł nią Dyrekcja Lasów Państwo­
wych Okręgu Śląskiego w Ojiolu.

Jak nam donosi wójt gminy Czerw ionka (pow 
rybnicki) Urząd Gminny postanowił naprawić po­
mogę 1 iedo 1 ze szkół. W tym celu — pisze wójt

robo4- Gospodarz Czapla przoduje w Bzlnicy Nowej w kon-
• - . - _ Foto TH

robków, wtedy jtoili.bne wypadki me , tematem — w ten Sj 
będą miały miejsca f nie bedżiemj podczas otwartego 11 
tracili czasu na szukanie swoich na­
rzędzi.

Tow GRZELEWSKf z oddz. V., 
mąż zaufania tego oddziału oraz >- 
giiator partyjny, jwruszył sprawę 
mało . aktywnej pracy organizaci 
partyjnej oraz sprawę stor un ku do­
zoru dołowego do górników i od­
wrotnie

e—; Jestem agitatorem partyj 
nýfm, ale wierzcie mi, żi we 
uiem Jo kogo mam się zwra~ 
oać, gdyż tiie znam członków 
Partii. Wypływa te stąd, że my 
partyjni na kopalw ,Andalu­
zja“ nie tworzymy jednej zwar­
tej rodziny, że za mało jest ze­
brań '"■snóhiych na któruch mo­
glibyśmy się wzajem.riie poznač.

Duża do życzenia pozostawia 
stosuneli dozoru dołowego 4o „wygnani 
mg i. Nie tuńerdzę, że cały io- uchwał pozwoli 
®*r w spt sób arogancki i nie- j prr.er ■ nzwój 
žgczVwý odnosi się do nas -obot ‘ • - ■ ..
ników. Mówię w imieniu oddsia 
lu V i w jego imieniu apeluję 
do naszego dozom. by zmie iii 
swoje postępowanie i odnosił 
się do nas w sposób życzliwy. 
Przecież my wszyscy, górnicjj i 
doééi utauowimy JEDNĄ CA- 
ŁOSC , agżyny do TEGO SA­
MEGO CELU. — do wykonania

które 
j nieść 
’ pełni.

na kop. '--Andaluzja« me przygoto­
wała się odpowiednio dó zebrania.

. Otwarte -zebranie partyjce jest po. 
i ważną próbą całej organizacji par­

tyjnej, która winna tarzyaRować 
czyňiaja się do podniesienia wydaj- . do niego swoich człor i-aów, przygó- 
ności, a tvm samym j naszych za- tow ač icj} no dyskusją, zapczńać z 
—-....... l-A- — -------, i«-, sposob bowiem

rflirańia organi­
zacja partyjna zdobyjfwa autorytet i 
zaufanie wśród bezpartyjnych. Fakt, 
iż organizacja parlyjna kop. »Anda­
luzja« nie przygoToWâla Się w od­
powiedni sposób do,'zebrania, świad­
czy o tym, iż rfie^potrafi ona jesz­
cze wykorzystać wszystkich środ­
ków mobilizacji /załogi do walki o 
wzrost wydajności i wydobycia.

Po dyskusji -ostała przez zebra, 
nych górników, twhwrlona rezrtucia, 
-w której wskaizują tmí na konkret- - 
ne odcinki prfacy rady zakładowej, 
organizacji paHyjrej j iyrekcji, wy. 
magające poprawy. Wszystkie -poru­
szane spra-nzy’ w dyskusji zostały u- 
wzgledniorie w rezelueji i zlecona 
"dpowiednwn czynników, do wyko­
nania. W łzakończon-j-u ałoga kopal- , 
ni »Andiliizja« tretrwikła:

, Wy konanie powyższy dK
nam. po- ( 

współzawc i 
dni etwa, podniesienie dyseýi 
piiny pracy, zwiększeni . 
opieki nad górnikami — po; ; 
dnieść wydajność i wydoby-i 
cie, a y ten sposób podni 1 
zarobki załogi i przyspieszy< ■ 
Wykonanie plan” rocznego f 1 
3-letnieg», (fcfcił

Chwasty z ł^ki iw.
Ji .1 rzeczą powszechnie w’adoma, że Rząd nasz 

i Partia przywiązują olbrzymią wagę do poanosze- 
ma poziomu ' wykształcenia 
zawodowego i ogólnego 
Jest rzeczą powszechnie 
wszyscy, a szczególnie instytucje 
kfóre mogą w jakikolwiek sposób pomóc Partii 
i Rządowi w ich wysiłkach, winny to robić w' miarę 
swych sił i według swej najlepszej woli. Niestety, ' 
są jeszcze tacy, którzy — jeżeń nawet mają tę do­
brą wolę, t< nie mogą iej okazać, gdyż nie posłu­
gują się zdrowym rozsądkiem, a opierają decyzje 
na bezdusznej kartce papieru, opatrzonej takim to 
czy innym paragrafem.

...w urzę^ch

Wykorzystując doświadczenia 
z kursów wirkt' dowców partyjnych 

unikniemy fcl u w dalszej pracy
My ze sw^j strony tí®my 

wszystko — wysiłek i serce** 
mówią górnicy '
uApółzawodnictwa, która oowhma i planów produkcyjnych i dń pod- 
dbać o techniczne podniesterrie mo- niesienia naszógo dobrobytu.
ŻByości uyafriarfc węgła My ze ’ Brygadzista DY4Z3Í w czasie dy- 
i wojej strony damy wszystko - t sku,spwyjaén;j kö'egom rębaczom. 
wysiłek i serce. że |OrZec.:e4 |eżeli inrzycEodżi ifc

Górnicy mieszkańcy domu nocie.- przodek wysłany przez komitét 
gowego skarżyli się na niejx>rządki współzawodnictwa, to nie po to, żć- 
w domu noclegowym oraz na słabą by w pracy przeszkadzać, a’.fe aby 
opiekę nad domem noclegowym z® pomagać.
strony rady ztkl idowej: Mieszki- _ Nje wszyscy jednak ręhacze w 
cy łomu moegowego zv roc* S1? i ten c ,osób ustosunkowują stę db 
z aoelem do rady zakładowej, by ^|.mojej racj Na nrijkte<1 r/bacz 
przywłosci hardziej mtereeowała się KOŁODZIEJCZYK był zadowoiony, 
warunomi -meszkalnymi w domu i .• do prïysMrtkm. Ah 
rcztoczvta lepszą omekę nad bytem kfórzv mvs) przychodzę 
noclepowiczow. • ■

-|ow. LENCZEWSKI — rębacz 
poruszy! sprawę stosunku

■ wzajemnego między górnika­
mi. Solidarność pomiędzy poszcze­
gólnymi rębaczami pozostawia wie­
le do życzenia. Świadczy o tym cho 
ciażby fakt niejednokrotnych wy­
padków kradz ezy narzędzi.

— Jeżeli my wszyscy, górnicy 
kopalni »Andaluzja«, zrozumiemy, 
że jednomyślność i soFdarność przy

•f- IBS w Polsce Ludowej 
przes- ija być tą d?' .ią, 

■ * zabitą wsią ’, która ouss- 
parowana od postępu i cywil: - 
zacji, żyła jedynie wlasr./rň, pry- 
mltywii’m życiem. Wies dzisiij- 
eza, dzięki zapiowadzei u zme­
chanizowanej pracy w romictwie, 
dzięki stosowani’ wszystkich no­
woczesnych środków przy upra­
wie roli 1 w ho 
ämvli — wieś, po 
Siadająca własne 
Sżkciy, blbPoteki r 
świetlice, podąża 
izybkh. krokiem 
naprzód i wyrów­
nuje spowodowa­
ne polityką rządu 
sanacyjnego zale­
głości. Coraz sil- 
niei zacieniają s*s 
więzy w^półp-acy 
między miastem i 
wsią dzisiejszą, w 
zrozumieniu, że 
chłop fi 
klik, złączeni so- iraMacji trzody 
jusrem, stanowią 
porężuą S±lę naszego Państwa 
Ludowego.

Robotnik wyjeżdża na wieś, 
interesuje się jej brak ami i w 
miarę możności przychodzi z po­
mocą, blerze czynny udział w 
życiu wsi, w jej smutkach i ra­
dości.

Delegacja „Biprohutu” z Zab­
rza wraz z przedstawić elami Ra­
dy Zakładowej, ^»odstawowej Or­
ganizacji PZPR i ekipą świetli­
cową odwiedziła przed kilku 
dniami gromadę Bzn.uca Nowa 
W pow. lublirieckim, ofiarowując 
miajacowej szkole podstawowej 
radioodbiornik. Tow. dyr. jakus, 
przedstawàdel „Bp^ohutu” wy­
jaśnił przy tym zebranym ina- 
czeni® radijfonlzacjl szkół w wy- 
cbowąniu młodego pokolenia.

Radtóć swą dzieci vyrazily o- 
fiarodawcom w gorących słowach 
, ...owanla.

Ekipa św.eliicowa, w skład 
kt„*ej wchodziła orkiestra, soli­
ści i chór rewelersów doskonale 
wvwiązała się »e swego zadania, 
Jos arczaiąc mieszkańcom Bzlnl 
■iy milej t \ultural.iej roi. wki.

Rpkre ar? Komitetu Gminnego

wytłumaczoną obawą o „skomproi działo.v F»bryki 
Ulitowanie Się“ przed 
wyrobionymi kolegami. _____,
rym iródłem cofania się od dy- “zy stawiają jeszcze sprawę, że 
skus ji jest również naniečhaniu -jak oędę mógł, to zrobię" iek- 
studiowania poleconych materia- ceważą swój ob awiązel; partyjny, 
łów. które skomasowane śą w rle przychodząc ns zajęcia knrsu, 
„Podstawowych zagadnieniach mimo braku ważnych przesshód. 
społecznych“ ‘áiwka. Szczególnie dziwne stanowuko

Dobry wykładowca na kursie i — mówił tow. Tui.nik. kierów lik 
pnrtyjnym nie może tolerować ÿ propagandy komitetu powiatowe 
takiej obojętności u własnych'Igo — zajął tow. Olszewski, który 
słuchaczy, ale tym bardziej on I ui ’aża, że „albo praca zawodowa, 
sam ucząc się, powinien starać ‘lbo partyjna".
się wyjaśnić wątpliwe dla niego Obow:i-ują | jedna I druga, 
i niezrozumiałe zagadnienia — rowarryrzu! A trzeba się przy 
właśme w żywej, ogólnej dysku tym starać, by obie wykonywać 
sji. N’ech wszyscy słuchacze kur' lak najlepiej. Pod—sząc swą
su dla wykładowców w Bielsk, świadomość i wiedze Ideologii zną 
wezmą sofcie przykład z Ich kole .cz’otek Partii sparza sobie 1 
gów. tow. tow. FRUSA, LŁCJIKA rnnki lepszego wywiązywania się 
STECA, SOKOŁA, WAIiICHA, z obowiązków zawodowych ’ mo- 
KWOCZIIA, 4L* LINKA i FILAR- źe L‘pie.1 wykonywać polecenia 
( ZYKA, — tych, którzr nie uni- Partii, które go zawrss, cbowią- 
kaja dyskusji, biorą w niej «aw zują!
sze ni.jaktywnicjszy ndzł.J.

SWnek fO:S6 
na niefcnrzyść dyscypliny 

partyjnej
Przeglądając listę obecności 

prowadzoną od początku kursu 
uderzą słaba frekwencja wahaja 
ca się od 30 dc 60 proc, zapisa­
nych towarzyszy Dzięki usilnym 
staraniom komitetu powiatowego 
i miejskiego wzrasta ona ostatnio 
niemniej stosunek ten (36 obec­
nych do 60 rapkanych) razi, bio- 
rac pod uwagę przede wszystkim 
ten fakt, że wykładowca to towa 
rzrsz z zasady aktywmy 1 zdyscy­
plinowany. Można dać jednak 
przykład vykazuj ący. że wśród 
niektórych słuchaczy kursu dyscy 
plina partyjna nie jest jeszcze o-

W ramach akcji szkolenia 
wykładowców partyjnych 
w okresie poprzedzającym 

masowe szkolenie ideolog czne 
Członków Parti — KW PZPF. w 
Katowicach zorganizował kilka 
specjalnych 6-tygodniowych kur­
sów m. in. w Zabrzu, Sosnowcu. 
Opolu, Gliwicach i Bielsku.

Przed pa”U dniami mieliśmy o- 
kazję być na jednym z kolejnych 
zaieć na kursie wykładowców w 
Bielsku. Sadz’my, że warto po­
dzielić się wyniesionym, stamtąd 
Spostrzeżeniami, dla wvkorzysta- 
nia ich przez aktywistów partyj­
nych i umxn’ecia błędów w dal­
szej pracy

I tutaj zaczyna Się cała trage­
dia. Od tego kwietr.icv.ego 103# 
datuj-'., się nasze uwagi do klei 0- 
wniciwa k. palni, do Rady Za­
kładowej, a głównie do Emmite ■ 
tu Podstawowej Organizacji par­
tyjnej. Miesiące do kw itr la >y - 
ly miesiącami «ciężkimi. Nie było 
na dole przygotówek stan ob<t 
dołowych nie dawał żadn eh 
możliv.'ości zwiększenia wydoby­
cia. Była też duża absencja. W 
kwietniu jedr ak, po powzięciu 
zobowiązania Czynu ] majowego, 
znalazły się i przygotówki 1 li ­
dzie do pracy. ' Zebrań’ i załogi 
przemówienia, hasła, wy.-, i -e- 
me ogólnego nastroju podniosłe- 
ści zobowiązania majowego, dały 
piękny rezultat 103 procent mie­
sięcznego wydobycia.

Pytamy więc — dlaczego nie 
można było tego nastroju, tej 
mobilizacji załogi, ij aktywnej 
pracy towarzyszy z dyrekcji, Ra­
dy Zakładowej, komitetu partyj­
nego, związkowców i —• wszyst­
kiego co żyje na kopahii utrzy­
mać przez następne miesiące? 
Czyż v ter spos. b nie byłoby 
święto klasy robwtai<s»j —1 Má­
ja, uczczone najlepiej?

Towarzysze fednak po pięk­
nym zrywie przedmajowym, spo­
częli jak się to mówi, na laurach 
Zostawiono w spokoju wszystkich 
„łazików”, któizy zno’vu zaczęli 
opuszczać pracę, osłabła dyscypli­
na pracy I obowiązkowość u do­
zoru, co dało rezultaty nieprzy­
jemne — niewykonanie planu.

Obecra sytuacja kop. „Kleofai ’’ 
jest niezbyt wesoła. Stan przygo­
tówek jest w dalszym ciągu nie­
zadowalający, absencja (powięk­
szyła się. „Łazików” jest dużo, 
coraz więcej. Koiriitet partyjny 
już w tej v.Twůli przeprowadza 
szerszą akcję ’Valki z nimi. Se­
kretarz kom.tetu tow. ZAKRZE­
WSKI pokazują nam listę naj­
gorszych „łazików”. Jest wię1, 
w->ród nich taki PIECH Bernard, 
rębacz przodowy Ma on w 
swoich ,,wykazach” przecięt-ine 
po 6 < puszczonych -w miesiącu 
mfówek. I tak we wszystkich 

miesiącach. Tech mieszka w ne- 
■wj’Cl tlńsWh domkacK Tow-

i ’ wyciągać« robotę.

Wypowiedzi poszczególnych gór 
ników były nacechowane tro­
ską o dobre warunki pracy, 

w konsekwencji pozwolą pod- 
wydajność i wydobycie w ko- 
N’estety. organizacja partyj-

K L Ě O F A « 
i powinna wykonać , lan 

walcząc konsekwentnie z absencją
i o większą dyscyplinę pracy

Kop. „Kleofas“ jest kopalnią, która od stycznia br. 
począwszy, boryka się z trudnościami orzy wykona 
niu planu. W styczniu wydobyła ona tyB w 93,5 proe.

wyznaczonej normy. W lutym 96,1 procentu. Marzec był 
znowu gorszym miesiącem — wydobyto bowiem tylko 
93 procent normy. W kwetniu zalega złóż; ła zobowiąza­
nie, że uczci święto 1 Maja, wykonując w pełni miesięczny 
plan.
Rzeczywiście mobilizacja wszy­

stkich sił załogi, dyrekcji, Rady 
Zakładowej i Rartij dala w koń­
cu kwietnia 103 proc, wyuobr- 
cia. Aie już w maju, wydobycie 
spadlo na 100,2 proc., w czerwcu 
na 100 proc., w lipcu na 95 proc, 
osiągając w sierpniu z trudem 
10i)
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Delegacje zagraniczne na hongres bojowników o Wolność i De­
mokrację zwiedziły kopalnię „Katowice“. Na zdjęciu: delegaci 
'•Hoscy (w środku (najwyższy) senator Palermo) w ubraniach 
górniczych udają się dc szybu „Warszawa“ Foto: AR

FRZYJAŻM POLSKO-BUŁGARSKA
» 3£S r WIECZYSTA
Uroczyła akademia w Katowicach 

z okazji Święta Narodowego BuPgarii

Szkolimy nowe kadry tunibiefr dlcr nrzemysłu państwowego

W 186 szałach zawodowych na Śląsku

V piątą -ocznicę wyzwolenia naro 
dii bratniej Bułgarii z niewoli na­
jeźdźcy hiiierowskiego odbyła się w 
czwartek 15 bm.. w sali Domu Kul­
tury w Katowicach, uroczysta aka­
demia, zorganizowana przez Woj. 
Zarząd Towarzystwa Przyjaźni Pol- 
ekc-Bidgarskiej. Na akademię przy 
byli przedstawiciele Partii, władz i 
organizacji społecznych, przodowni­
cy pracy oraz przedstawicie.e miej­
scowego społeczeństwa

Przewodniczący Woj Zarządu 
Tow. Przyjaźni Polsko-Bułgarskiej, 
Inż. Chomfaków, wygłosił słowo 
Wstępne, przedstawiając osiągnięcia 
zaprzyjaźnionego ludu bułgarskiego 
w okresie odbudowy zniszczeń wo­
jennych Bułgarska Republika Ludo­
wa, wespół z innymi demokracjami 
ludowymi na czele ze Związkiem Ra 
dzieckim, dąży do zapewnienia trwa­
łego pokoju na świecie i buduje w 
swym kraju zięby socjalizmu.

Obszerny referat o rozwoju sto­
sunków między obu słowiańskimi kra 
jami, Bułgarią a Polską, wygłosił 
rektot Politechniki Śląskiej, tow. dr 
inż. Kuczewski.

..Przyjaźń polsko-bułgarska — mó 
w '1 rektor tow. Kuczewski — datuje 
się cd czasów bohaterskie] walki kró 
la Władysława -Jagiellończyka z na­
walą turecką pod Warną, którego 
pamięć Czci po dziś dzień lud bułgar­
ski w swych pieśniach W ciągu kil­
kuset lat' c’err'.a! naród bułgarski w 
okrutnej niewoli tureckiej, a później 
znosił Krzywdy z rąk znienawidzo­
nej królewskiej dynastii niemiecki»]. 
W latach ostatnie] wojny, bestialskie 
ho-dy faszystowskie łupiły kraj i znę 
cały is ę n id narodem.

Chłopi i robotnicy bułgarscy 
nie załamali się jednak. Pod prze­
wodnictwem Partii Komunisty­
cznej chwycili za breń, by przy 
pomocy wyzwoleńczej Armii Ra­
dzieckiej usunąć raz na zawsze 
ciemiężców ze swegc pięknego 
kraju.

Nowoutworzony, rząd ludowy, 
na czek z bohaterem narodowym 
nieodżałowanej pamięci tow. 
Georgi Dymitrowem, odbudował 
z-Jszczony kraj, a ludowi zapew­
ni szczęście 1 dobrobyt. Naród 

bułgarski wie komu zawdzięcza 
swe wyzwolenie — bohaterskiej 
Arnjji Radzieckiej.

Toteż naród bułgarski, wespół 
z innymi krajami demokracji lu­
dowej, dąży wy trwale do wytknię 
tego celu — do socjalizmu, a 
wraz ze Związkiem RadzeCkim 
do zachowania pokoju światowe­
go“.

W drugiej części akademii artyści 
Teatru i Opery Śląskiej odśpiewali 
kilka pieśni ludowych i wykrnab li­
twory muzyczne, obrazujące kulturę 
narodu bułgarskiego. (Sprawozdanie 
z części artystycznej akademii po­
damy oddzielnie. (js)

Zwykłe tak bywa, że gdz*e jest 
więcej kicrowiiikó _v aniżeli wy­
maga tego potrzeba, ta*n wyniki 
pracy są nie nadzwyczajne.

Przykład taki zastosować moż­
na do kopalni ..Eminencja’’ w 
Katowicach, która, aczkolwiek 
jest najmniejsza w Katowickim 
Zjednoczeniu Przemysłu Węgło­
wego j posiada sprzyjające wa­
runki wydobywcze, nie wykonuje 
naznaczonego planu miesięczne- 
gc

Na wtorkowej naradzie wy­
twórczej kierownictwo kopalni w 
osobach dyrektora, wicedyrekto­
ra i dv'ôch zawiadowców, aie 
przedstawiło załodze żad"ych 
konk -ełnych planów, celem prze­
zwyciężenia trudności, a nato-

«^ztałci
CUSZ, poprzęą powstałe w 9 

wszystkich miastach wojewódzkich 
Dyrekcje Okręgowe Szkolenia Za­
wodowego, ma sprawować opiekę 
nad wszystkimi szkołami zawodowy 
mi, podległymi dotychczas Mini­
sterstwom: Oświaty j Przemysłu. 
Pozwoli to na uriiKniecie dwutoro­
wości .na odcinku szkolnictwo zawo­
dowego, które oobijało się ujemnie 
na poziomie tego szkolnictwa. U- 
jednulicenie programów szkolnych, 
rozszerzenie tych programów przez 
uwzględnienie w nich cennych do­
świadczeń, zdobytych w okresie pla­
nu 3-letnfeg«, wniosków ze wspa­
niałych wyczynów naszych przodow 
ników pracy i nowych zdobyczy te­
chnicznych — przj czyni się w wiel­
kim stopniu do osiągnięcia celów, 
postawionych przed szkolnictwem 
zawodowy* u

Nowy rok szkolny 1949—50 szko 
ły zawodowe rozpoczęły — tak, jak 
wszystkie inne szkoły — 1 bm. Te 
zakłady, które przed powoła-iem do 
życia CUSZ podlegały Minister­
stwu Oświaty zostały już przejęte 
przez poszczególne DOSZ-e, Szko?

Whc w otamie ■ 
ukojíš w Itólircu

Komitet Dbrof.Jów Pokoju 1 Zwią­
zek Bojowników o Wolność 1 Demo­
krację, moMlirjąc społeczeństwo do 
walki o trwały pokój, zwołuje WIEL­
KI WIEC w dniu 18 bm. o godz. 14,30 
w Lublińcu, na placu Conrada Mań­
ki.

Komitet Obrońców Pokoju wzywa 
wszystkie organizacje sporeczne j po 
lityczne, urzęly, zakłady p.acy, mło­
dzież i doroste społeczeństw całego 
powiatu do wzięcia masowego udzia­
łu w organlzo ranym wtecu, przez co 
podkreślimy w widomy sposób swo­
ją wolę utrzymania pokoju dla pra­
cy >d .radowy naszegt życia gospo- 
darezegi i kulturalnego.

Komitet Obrońców Pokoju wzywa 
obywateli do udekorowania flagami 
1 potretami domów, balkonów, okien 
1 wysraw skleptrwj'ch. Zbiórka na bo 
IskJ ‘sportowym przed Domem Kul­
tury (u] P. Stein-acha) — godz. 14, 
po czym nastąpi przemarsz organisa 
cii ze sztandarami 1 tiar ;parentasnł 
na plac Koniadia Mańki. W razie nie 
pogody wiec odbędzie Elę w sali 
Strzelnicy.

miast clwugod dnne obrady to­
czyły się pod znakic-n usprawie­
dliwiania z niewykonanych zo­
bowiązań. Załoga, wyczerpana 
uciążliwą gadaniną nie podjęła 
żadnych postám weń.

Kiedy zaś na naradzie w 
KZPW wytknięto niedociągnięcia 
i h.aki w pracy Kopalni i jej 
kiero’ mictwa, to jedyną odpo­
wiedzią dyr. Kurka było, że 
więcej nie wpuści na teren ko­
palni przedstawiciela Zw. za w 
Górników’, insp. Mortka, który 
właśnie referował drażliwe dlań 
sprawy.
Wybaczcie dyrektorze, ale ko- 
pah.ia należy do Państwa I-udo ■ 
w ego i nie wolni wam gospoda­
rzyć w mej jak we własnej. (zoji

~ię 93 tyś.
ły Mwjsterstwa Przemysłu przeięte 
będą do 1 stycznia 19o0 .

W województwie śląskim w 
Ißß szkołach zawodowych róż­

nego typu uczy się w rb; 93 tys. 
młodzieży.

Podział na typy przedstawia 
się następująco: 63 publiczne 
średnie szkoły zawodowe —■' 19 
■tys. młodzieży, '.U szkół prze­
mysłowych przy fabrykach i za­
kładach pracy — 2C tys., 15 
szkół przysposobienia przemy­
słowego — 8 tys., 6i gimnazja 
i licea zawodowe — 9 tys., 38 
szkół żeńskich odzieżowych — 
3.500, 64 szkoły handlowe — 9

Sprawa dostawy ziemniaków 
dla .zerokich mas pracujących 
na Śląsku ną zimę znajduje się 
na dobrej drodze. Obecnie czy.d 
się ostatnie przygotowania do 
akcji skupu ziemniaków i ich 
transportu do miast ikręgu prze­
mysłowego.

Na akcję skupu ziemniaków, 
która przeprowadzą spółdzielnie 
Związku Samonomocy Chłopskiej 
przyznane zostały kredyty z 
Państwowego Banku Rolnego w 
sumie 49 miLonów złotych.

Ogcłętn dla ludności okręgu 
przemysłowego przewiduje sią 
sprowa dzenie ponad 250 tys. ion 
ziemniaków, z tym, że dostawy 
z nadwyżek w powiatach rolni­
czych poKryte będą załedwi > w 
10 proc, a więc około 28 tys. 
ton.

Jak jiiż donosiliśmy, w nb 
czwartek rozpeczęła się przed 
Rf.ionciwn Sądem Wojfkowym 
w Katowicach rozprawa przeciw­
ko nictiu sehotażystom gospo­
darczym, byłym pracownikom i 
dyrektorom Zjcdrnczenia prze­
mysłu Farb i Lakierów w Gli­
wicach.

Na ławie oskarżonych zasiedli: 
inż. Wacław SAFlNSKI, naczel­
ny dyrektor Zjednoczenia, Jan 
ŻURńWSKi, dyrektor admini­
stracyjno- handlowy, niż. Zygmnnt 
SŁAWIŃSKI, dyrektor technicz­
ny. Michał TANIEWSKI, gł ówny 
inpektor techniczny oraz Henryk 
POT RZF-BOWSKI, — kierów aik 
techniczny podległej Zjednoczeniu 
wytwórni farb i lak: erów „Tem- 
perol* w Warszawie,

Czterech pierwszych oskarżo­
nych było zarazem głównymi 
współudziałowcami prywatnej fa 
bryki farb i lakie-ów „Polimer’’ 
w Gliwicach.

Sąd na wstępie odczytał obszer­
ny akt oskarżenia, który zarzuca 
wymienionym sabotaż ,ospndar- 
ezy, polegający na dostarczaniu 
cennych surowców do v tasnej

im—»■—

irtsniće*
tys., 11 szkol ?półd”ełczych — 
1000, 21 szkół gospodarczych — 
1500, 79 szkół różnych branż. 
Ministerstwo P’-zerriyslu — 22 

. tys. młodzieży.
Jednym z zadań DyreKcji Okrę­

gowej Szkolenia Zawodowego jest 
opracowanie nowej sieci szkół zawo 
iłowych w woj. saskim. Zdarzają 
się bowiem wypadki, że w niektó­
rych mniejszych miejscowościach 
znajd-Ują się dwie szkoły tego sa­
mego ty.pu, Mir Oświaty i M.in 
Przemysłu. Według zamierzeń 
DOSZ, szkoły takte będą połącz >ne, 
przez co uzyska się siły pedagogi­
czne 1 nowe lokale, (zed'

Resztę ziemniaków Centrala 
. lotnicza w Katowicach sprowa­
dza z rolniczych województw, jak 
poznańskiego, szczecińskiego, kfe- 
leckiego i in.

Wczo-aj w oddziale Państwo­
wego Banku Rolnego w Katowi- 
cacn odbyła Się konferencja z 
-działem przedstawiciela KW 
PZPR tow. Kowolika, na Której 
dokonano rozdziału k redytu mie­
dzy powiatowe spółdzielnie Zw. 
Samopomocy Chłopskiej.

Największe sutny przyznano 
dla powiatu nyskiego — 6.150 ty- 
slęjy zł, dla p iwiatu leskiego 
około 6 mil. zł, opolskiego —

,'rywanej wytwórni, z uszczerb­
kiem dla zjednoczeni.

Os kerżeni kierowali Importe 
wa i», z zagranicy sv'owce, nie- 
zbędne no wyrobu farb i lakie­
rów. do fabryki „Foltrrer". bądź 
też sprz dawali je na wo.nym 
rynku, podczas gdy dla potrzeb 
Zjednoczenia produkowali mało- 
wartościowe namiastki surow­
ców, których zastosowanie obni­
żało jakość w/prod”kowanych 
przez Zjednni^enie farb | lakie­
rów.

Przez występczą dziajaln >ść 
oskarżonych. Skarb Państwa po­
niósł olb-jymie szkody, których 
dolną granicę ustalono na 100 
miLonów złotych.

Viüszyw oskarżeni — z wyjąt­
kiem osk. Teniev.skiej ■ -— do 
winy przyznali się. Twierdzą oni 
wykrętnie i naiwnie, że dopusz­
czając się nadużyć — nie mieli 
na celu szkodzenie przemysłowi 
państwowemu,.

Po odczytaniu aktu oskarżenia, 
sąd rozpoczął przesłuchiwanie 
pierwszego oskarżonego. Sawiń­
skiego,

Proces trwać będzie ok. 3 ty­
godni. (zed;

Za d-tnł® kierów ników

49 mil. zł. kredy tu
na akcje ;kupu ziemniaków

5.55C tys. zł.
Największe nasilenie akcii sku­

pu przewiduje się w pażdń irni- 
ku, gdyż obecnie odbywa się 
sprzęt ziemniaków, (bp)
ri<i ■■ ,

Pierwszy dzień procesu 
sabolarptO Tw z Śliwic 

Oskarżeni przyznali się do nadużyć 
na kwotę 100 milionów złotych

Uwaga czlonkrwie 1T?R — 
Koto śródmieście

Zarząd Towarzystwa Przyjaźni Pol- 
rikoRadzieckiej, Katowice — Koło 
Śródmieście zawiadamia, że ogólne 
zebranie członków Koła odbędzie 
się we środę to jest 21 bm. o godz. 
17 w sali (nr 209) Zarządu Miejskiego 
przy ul. Młyńskiej 4.

Obecność członków obowiązkowa. 
Na zebranie należy przynieść legity­
macje członkowskie.

Związki zdwotrwe w walce 
z alkoholizmem

Wj dnia 20 bm. o godz.
17,30 w saM konferencyjnej Okręgowe] 
Bady Związków Zawodowych 1 p ul. 
JïrW'.O’ a • odL-ędzlo alę zelbranK 
Woj. Spot. Kot. do Walki z Alkoho- 
lianem.

Mas»*) 660 zl - Kg
„Komisja Cennikowa przy wojewo­

dzie śląskim w Katowicach podaj e dx> 
Ogólnej wiadomości, że w okresie od 
16 do 30 września 1949 r. ceny maksy 
mahne na przetwory zbożowe, pieczy­
wo, mięso, wieprzowe i wołowe, wy­
roby mięsne oraz tłuszcze zwierzęce 
pozestają liez zsnian. Ustala alę eenę 
masła mleczsarsklego w wysokości zł 
660 za 1 kg. Unieważnia się ceny se­
rów dojrzałych ogłoszone w cenniku 
cen maksymalnych z dnÆa 1. 5. ł>r-

Nowe ceny obowiązują z dniem 
15 bm,

Gen. tow. Zawadzki 
henrowym obywatelem

Katow.c
W dowód głębokiego u minii 

dla wybitnych zasłuW i pomocy 
okazywanej wiad i-m miasta Ka­
towic w przezwyciężaniu trudno­
ści zarówno w dziedzinia gospo­
darczej jak 1 społecznej i zwła­
szcza pieczołowitej opieki nad 
szkolnictwem ir-zez byłego woje­
wodo śląs*de W>, gen. dywizji A- 
leksandra Za ívadzkiego, Miejsca 
Rad» Narodowa na ostatnim uro­

czystym posłużeniu, podjęła 
uchwałę n nadaniu godności ho­
norowego obywatela m*asta Ka­
towic b. wojewodzie.

Dla upamiętnienia zasług jen. 
fow Zawadzkiego umjsiszczono 
Jego portret, pęózla artysty ma­
laria, x>ro*_ St. Gilewskieg' na 
honorowym miejscu w sal ibrad 
MRN. (js)

straż Pożarna — 349-87, 88, 89
Pogotow e Rat. PCK — 333-39, 351-00
Milicja Obywa.»Iska Komenda WUa 

»ta — 359-51
Milicji I Komisariat, Katowice — 

Śródmieście, ul Kopernika 3 — 139-14
Milicji II Kom šarlat, ul Mickiewi­

cza 32 — 339-15
Milicji HI Komisariat, ul. Wojcie­

chowskiego nr. S3, Załębe — 33S-18
Milicji IV Komisariat, ul. 1 Maja 33 

Buguelce-Zawodzle — 339-17 
P. L. L. „Lot” 316-93

„Orbis” (biuro czynu« 5d I - 11 
godz.) — 303-72

Informacja kolejowa (czynna całą 
dobę) — 355-01

Informacja telefoniczna — M.

W piątek. 16 bm. m Dużej oeo ei 
Państwowego Teatru Slą-’tlegu 4 
Sodsz. iŁ-ej „Lekkomyślna sioitra”.

Przedstawienie zakupione przez Ją- 
w, rzrlcko-Mikol nvsMn ZPW,

Cash trt Korfante 17 — IróCą 
Guliwera, początek Ł^ansĆT godz. 16, 
10, 20.

Rlalto (ul. 13 GruidWteJ —■ Po ępień. 
zy godz. 15,30, 10, 20,30

Zorza (ul. Matejki 3) — Gddeś „ 
Europie godz. 10. 18,13, 20,30

Union (ul. Rewolt cji Pai lœleamEuH 
wej 35) —■ Program aktualności nr 38 
gc Iz. 18 I 17 — Podróże GtiHrweÄ g. 
18,30 i 20 30

ńpollo (tfl. Wojciechowskiego 78) 
Kwiat miłości — godz. 17 30 1

Światowid (iii. Rewolucji Paźdzler- 
nlko vej 3) — * ictorka — gc äz. 13, 17, 
19.

Światowid (Ic.io młod-i.efowe — uh 
3-go Maja 3) Aktoiką — o god Ł 13,: 
17 1 19.

piątek 16 września 1949 r.
6.07 sygnał, 5.15 wiadomości, 5.20 

koncert, 7.00 wiadomości, 7.15 mu­
zyka, 8.05 muzyka, 10.55 audycja 
szkolna, 11.15 Informacje, 12.04 wia 
iomości, 12.20 audycja dla wsi,
12.50 muzyka, 12.55 „Na swojską 
nutę“, 13.20 Skrzynka PCK. 13.30 
muzyka, 14.00 Opowieść o Szopenie,
14.50 komunikaty, 14.55 muzyka, 
15.00 łniormacje, 15.30 skrzynka te­
chniczna, 15/0 muzyka. 16.05 audy 
cja historyczna, 16.20 Kącik praw­
niczy, 1630 audycja dla dzieci, 16.50 
pogadanka sportowa, 17.00 dziennik
17.50 koncert, 18.00 „Oswobodzenie 
Pragi, 19.00 dziennik, 19.15 „Poroz 
mawiajmy", 19.20 koncert, 20.00 
„Z historii królów i papieży", 20,15 
muzyka, 21.00 dziennik, 21.40 „Da­
leko od Moskwy“, 22.45 „Ludzie no 
waj Polski", 23.00 wiado.noścł, 
23.10 muzyka, 23.50 program, 24.00 
hymn.

MVSÏRZA oroz

2. w

zel
P.
dział Personalny.

WIDZIAŁ PvWIATOWY W GORLICACH
POSZUKUJE

WYKWALIFIKOWANYCH PrtACQWNIKÖW
na następujące stanowiska:
1. Dyrektora Szpitala Powiatowego specjalisty 

chirurga
2. Pielegniarel. i dłuższa praktyka
8. Personel administracyjny, intendent 1 gosro' 

darczv
4. Na stanow’sko ďugiegp inspektora samorządu

gminnego z r-łny;ni kwalifikacjami i ďitgo- 
Ißtnia Dsaktvka

5. Rutynowanego referenta podatkowego Zarzą­
du Miejaki^go Gorlice

8. Na stanowiska sekretarzy w trzech Zarządach 
gminnych, kwelifikarje wymagane według 
określonych przepisów

7. Wykwalifikowanego technika dróg gminnych 
Zamszenia z odpisami świadectw należy kiero- 

L wać du Wvdz'nhi Powiatowego w Gorlicach

1. DYREKTORA KAMIENIOŁOMU w Nadziejowie 
z wieloletnią 

w 
ze

trucia
PAROWA FABRYKA CEGIEŁ I DACHÓWEK

GORLICE — TEL. NR 36
PRODUKUJE

CEGŁĘ MASZYNOWA, DA­
CHÓWKĘ CIĄGNIONĄ PA- 
■ ONĄ PLA ODBUDOWY 
WSI I MIAST. "247kr

WOJEWÓDZKI ZWIĄZEK MIĘDZYKOMUNALNY 
„ODBUDOWA”

Zaangażuje od zaraz:

i Kamiennej Górze pow. Nysa, 
praktyką handlową wzgl. sa.no, ządową, bądź 
przemyśle na stanowiskach kierowniczych, 
znajomością przemysłu mineralnego.
« IERGWNIKA - MANIPULANTA na tar‘ak 
Wodzisławiu pow. Rybnik.

Warunki płacy według układu zbiorowego dla prze­
mysłu. — Wszystkie stanowiska do obsadzenia w 
Centrali Związku w Katowicach. — Oferty z ży­
ciorysem j odpisami świadectw proszę składać oso­
biście w Biurze Centrali Z-yiązku — Katowice, 
ul. Matejki Nr 8, pokój Nr 1.

I reześ Związku: (—] mgr. W. NTEPIEKŁO 
Inspektor Wojewótizki

s^arasmasmBnDWKn
Techników budowlanych

SPAWACZY wysokokwalifikowanych. 
Ślusarzy montanowych, 
pcmocniköw Ślusarskich, 
cieśli konstrukcyjnych, 
murarzy szamotowych. 
MURARZY BUDOWLANYCH. 
KCjCLARZY 
M3NTERÖW ELEKTRYKÓW 
ROBOTNIKÖW nlewykwalifikov. anych 

Wynagrodzenie według elatki budownictwa. 
Zgłaszać sie ..Enerpobuoowa’’ Katowice, uhra

HAJDUCKIE ZAGŁADY HUTNICLE 
ZATRUDNIĄ

NA STANPWISKO BIBLIOTEKARZA
w B bliotece Technicznej 

emerytowanego Inżyniera lub profesora.
Znajomość języków pożądań». — Wynagrnd -e- 
nie wg grupy 6 tej umowy zbiorowej. — Zgło­
szenia przyjmuje Dział Personalny HZH Cho­
rzów - Batory, ul. Dyrékcyjna 6. 3245kr

PO "»MISTRZ« W
do budowy" pieców koksowniczych, 
na b. dobrych warunkach poszukuje 
sie od zaraz.

zenia ze świadectwami 1 iyetorysem do
ii. F P. Bytom. Jagiellońska 25 — Wy-

(3Uekr)

ZAODKZANSEIE ZAKŁADY KONSTRUKCJI STALOWYCH 
W ZIELONEJ GÖR2R

POSZUKUJĄ OD ZARAZ:

3 IHZYRIE^iiW-NECHAHIKOW
3 TECHNIKÔW-MECHAniKÔW

Vrosażen’e wg Umowy Zbiorowej CZPM. Podania wrsa z kyclo- 
rysaml należy przesyłać na adres Wydziału Personalnego Zakłaoow 

3251kr

WOLNE POSADY
ZAANGAŻUJEMY na­
tychmiast insniktorów 
kontroli. Z ioszenia nod 

przemysł’ kierować do 
Administracji pisma.

3243kr

SIŁA biur~wa z prakty­
ka potrzebna zacas Re­
flektuje sie tylko na zam. 
«• Kat wicach. Oferty na 
leży składać osooiscie w 
godz. 9—10 do RSW ..Pra 
sa”. Katowice, ul. Mic­
kiewicza 9. Dział Kolpor 
tážu. 115B

UNIEWAŻNIAM zgubio­
na deklaracje .rierności 
wydana przez Starostwo 
Katowice. Nowakowski 
Zygmunt. Rude, ~1675g
UNIEWAŻNIAM zgubio­
ne papier służbowe oraz 
legitymacje Zw Z.aw. 
Spółdz. Nr 074055 Labus

UNIEWAŻNIAM zgubio­
na Ks."ażeczk‘ wojsko va. 
Goj JózeŁ Mysłowice, 
Rzeczna 13. 705 1
ZGUBIONO ] ogitwmacij 
służbowa nr B999 PKZG. 
Rysza d Berger. Katowi­
ce 3223kr
UNIEWAŻNIAM zgubio­
ne zaśw adr-enle reje- 
st yine RÀU Tekldi 
Julian. Radzionków.
____________ 3296kr
UNIFW &ŽNMM zgubio­
ne zaświadczenie oowwa ■ 
telstwa "Dolskiego. Prssk" 
Antoni. Tarnowsk’e Gó­
ry. 2225kr
UNIEWAŻNIAM* legity­
macje Ubezpieczalnl Spo- 
łecznej Nr 380580. Dz.1- 
kcriskl Jaij 1672g
UNIEWAŻNIAM zgubio­
na legitymacje do toi >ie- 
ra»la wvo at na Kon Ma­
koszowi Niedzieli. Ernest

DYREKCJA Miejskiego 
Koedukacyjnego Ogólno­
kształcącego Liceum w. 
Sokołowie Młp. k Izeszs 
wa ogłasza niniejszym 
konkurs na nosade nau­
czyciela (Iki) eZ francu­
skiego. Warunki ciobre 
mieszkanie zapewnione 
Zgłoszeń a wraz z doku­
mentami. listownie lub 
osobiście do Dyrekcji Li­
ceum do 30. 9. 49 r.

POSTUKUJE sie Kwalifi­
kowanej pielęgniarki do 
urowadzenir kuchni mle­
cznej dla dzieci oa oku 
0—3 lat. Podania składać 
należy w Komitecie Stf 
cii Opieki nad Matka I 
Dzieckiem w Bobrku now 
Bytom ul. Marsz Stali­
na 43. 3236kr

POTRZEBNI od . zaraz' 
czeladn k piekarski Sznł- 
tvsik. Chorzów. Bytom- 
âk* « 1671«

POSAI POSZUKUJĄ
KONSTRUKTOR 27 lat 
praktyki zmieni stanowi­
sko kierownicze Zgłosze­
nia do Trt bunv Robotni­
czej pod .Konstruktor”.

V A u K A
LEKCJE nowocze id 
Księgowości wg je­
dnolitego planu kon. do 
zupełnej pewności bilan­
sowe, Informacje: Cho­
rzów. Wolności 24 167Sg 
IRUIUUSM-L. ' ÉAU " -«fl

UNIEWAŻNiENiA
UNIEWAŻNIAM zgubio­
ne odolsv ka’tv reiestra- 
evinei uw erzvtelnione 
orzez Stów. Kupców Po1 ■ 
skich w Katowicach 
Dzinnsko Anna K < Bo­
gucice. Markiefkf 53.

Paweł, Katowice-Załeże. 
__________________ 114 B 
UNIEWAŻNIAM zgubio­
ne dokumenty na nazwie 
ko Ścierski 'kwat. Wirek, 
Wandy 1,1689g
UNIEWAŻNIAM wszel­
kie zgubione dokumenty. 
Re pondek Wiktor. Cho­
rzów. Plac św. Jana 36. 
__________________ 1891g 
UNIEWAŻNIAM zgubio­
ny przydział mieszkanie 
wy. Czor Ku geniusz. Fi 
towice Kordeckiego 2 
mieszkań e 13, 7101 
I NIEWAŻNIAM zgubio­
na legitymacje służbowa 
wystawiona nrztz D * ek 
cje śląsko .iąbrowsklch 
Linii Komunikacyjnych. 

G_ uj Jerzy Wl^k

UNIEWAŻNIAM zgubio­
na zniżkę kopiowa na 
nazrzlskn Brzązok Jadwi 
ci Och" je«. IWg

'górnik). Paniówki. 
___________________ 7091 
UNIEWAŻNIAM sgu tlo­
ne zaświadczenie ob’ .. 
telstwa polskiego nr 3233. 
Kurpa» Dorota. Gostyú.

_______ :06_ 
UNIEWAŻNI LM zgubio­
na karte relertracvlna na 
i ok 1949 wmiana nr se '■ 
Utzad Skarb.»™-. Wodz.l- 
Jaw. Wolski Wincent” 
Wodzisław. 70t I 
UNIEWAŻNIAM zgubio­
na deklaracje wierności 
Krzyżowska Gertiude 
Tvchv. 1880g 
UNIEWAŻNIAM zaśwlad 
czenle obywatelst wa pol­
skiego na nazwisko Ma­
tuszek Józef. Zawadzkie 
Stawo wa 3238kr 
UNIEWAŻNIAM sk-adzlo 
ne dokumenty na nazw 
Swatkowski Florian. Ka 
fariefc

do 17 IX. 1949 r.
Apteka św. Jana, ul. Jana 10
Apfeka pod Opatrznością, uh 27, 

stycznia 26
Apteka św. Elżbiety, ul. 3-go Ala- 

ja 33
Apteka św. Barbary, ul. 1-go Ma­

ja 46
Apteka św. Bronhiawy, Załęże, td 

Wojciechowskiego 48
Apteki pod Aniołem, Katowicè-

Dąb, UL Dębowa 1
Apteiia w Wełnowcu, ul Powj 

stańców 73 ,

MYSŁOWICE' —' 3r. La Tentów-* 
ski Aleksander, ul. Sta'ina 11, tel. 
222-33

SZOPIENICE — 3r. Gryglewfcz 
Edward, u! Podgórna 4, teł. 241-98

SIEMIANOWICE — dr. KuMjo- 
wicz Bogdan, ul. Bytomska 17

BRZEZINKA — dr. Kudera Ma­
ria, Myałowice, ul. Powstańców 13 
tel. 22S-43

DĄBRÓWKA MAŁA — dir. Wtok 
Edward, ul. Bytomska 4

M1CHAŁKOW1CŁ — dr. Dluhosz 
Ryszard, ul. Powstańców, te1. 230-64

KOCHŁOWICE — dr. Olechno­
wicz Witold, ul. Wyzwolenia 132, 
te! El 1-43

P1OTROWICL — OCHOJEC — 
JANÓW I GAZOWIEC — . ogoto- 
wie Polskiego Czerwonego Krzyża 
w Kaiowkach przy u' Andrzeja nr. 
9, tel. 3-33-39 i 3-51-00.

48232323234853234823532323482348232390485302234848482323234823734^9577137303155562
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I Jak świętowali górnicy Czechosłowacji
Bp sjjpS fi FICJALNE . uroczystości cze wysiłku fizycznego górnika, 4 TERAZ niedziela. Obcho- będą wykonane w najbliższych

BK8 x» /fi l ) ch»słowackiego Dnia Gór- przez pracę w niedzielę- czy w LŁ dy -Dnia .Górników możia miesiącach: wydobycie 100,000
” ników rozpoczęły sie w so- godzinach nadli"izbowych. Należy J ' mrównać iedvnie. z. mani- ton wppln nnnarl nla.n rln knńna

PIĄTEK

KROMKA KILTIMIA A

Citfíafítig cii3SOg9SsBfta

3:0

natchnionej

aż dech za-
— krzyczał

Tow. 
wej)

Zarząd okręgowy ZS 
Ogniwo w Szczecinie za­
angażował znanego nie­
gdyś miotacza Heliasza na 
trenera okręgowego lek­
koatletów Zrzeszenia. He 
liasz rozpoczął pracę w 
Ogniwie w połowie wrze­
śnia.

pier- 
Naj- 
Ant-

wyniki na- 
zadowalają

posiedzeniu 
ogłosił

Władysław Skonecki 
jeden z najlepszych w 
chwili obecnej tenisistów 

europejskich.

Na zaproszenie Federacji Polskich Organizacji Studenckich przy­
był do Polski 40-osobowy chór mieszany młodzieży francuskiej, który 
został wyróżniony w Międzynarodowym Festiwalu Młodzieży Demo­
kratycznej w Budapeszcie. Po koncertach w Warszawie i Krakowie, 
młodzi goście wystąpili w dniu 14 września w sali Filharmonii Ślą­
skiej w Katowicach.

Na bogaty program wieczoru złożyły się pieśni ludowe 1 arty­
styczne. w większości francuskie, częściowo rosyjskie i słowackie. Te­
matyka ich była bardzo różnorodma. Słyszeliśmy pieśni rewolucyjne 
i partvzanckie, które wydawały .się rzeczywiście odzewem buntu. Były 
między nimi tekże subtelne kołysanki, były pleśni żartobliwe, tryska­
jące werwą i przepysznym humorem. Nie zabrakło poważnych i peł­
nych skupienia pieśni religijnych jak np. „Modlitwa braci Morawów” 
z XVI wieku i. inne. Wielkim powodzeniem cieszyły^się rosyjska pieśń 
„Dzwoneczek” oraz słowacka „Tece woda, tece”. Wszystkie niemal 
utwory odznaczały się piękną formą, bogactwem środków wyrazu.

CDKA — Spartak 
Moskwa 2:2 (1:1)

Rozegrany w Moskwie 
mecz piłkarski o mistrzo 
stwo Związku Radziec­
kiego pomiędzy moskiew­
skimi drużynami CDKA 
i Spartakiem zakończył 
się wygraną CDKA 2:1.

W czasie pnzerwy me­
czu Bułańczyk zaatako­
wał rekord Związku Ra­
dzieckiego w biegu na 110 
ppł. Próba powiodła się. 
Bułańczyk po wspania­
łym biegu uzyskuje czas 
14,2 sek. ustanawiając 
nowy rekord ZSRR.

nowej Czechosłowacji. Następnie 
pozdrowili górników z okazji ich 
święta przedstawiciele delegacji 
górników radzieckich i polskich, 
tow. Osip 1 tow. Wyszyński. Na 
zakończenie generalny dyrektor 
zagłębia tow. Stuchlik ogłosił w 
imieniu górników ostrowsko - 
karwińskich zobowiązania, które

Po występie goście francuscy nawiązali z nami przyjacielską roz­
mowę. Należą oni do „Association Generale des Etudiants de Lyon” 
—■. towarzystwa, które skupiając wszystkich niemal studentów lioń- 
skich o wielorakich przekonaniach politycznych, jest członkiem Świa­
towej Federacji Młodzieży Demokratycznej. Trzy lata temu studenci 
założyli chór mieszany, stawiając sobie za cel podniesienie kultury 
muzycznej wśród młodzieży akademickiej.

Wrażenia gości z pobytu w Polsce są bardzo ciekawe 1 znamienne. 
Młodzież francuska zachwycała się przede wszystkim kulturą archi­
tektoniczną i pamiątkami miasta Krakowa, imponował jej rozmach 
i tętno odbudowy Warszawy. Kolosalne wrażenie na wszystkich Wy­
warł były obóz koncentracyjny w Oświęcimiu, k+óry goście zwiedzili 
w dniu występu. Kilku z nich, byli członkowie Ruchu Oporu francu­
skiego podczas okupacji, postradaro w Oświęcimiu swych towarzyszy. 
Kierownik grupy student humanistyki Georges Grau oświadczył, iż 
zwiedzenie obozu było dla niego wielkim- wstrząsem, który pozwolił 
mu zrozumieć w pełni, dlaczego należy walczyć o pokój za wszelką 
cenę. Student prawa Jean Beurton wzruszony był do głębi; po opu­
szczeniu obozu oświadczył, iż dopiero teraz uświadomił sobie jasno, 
dlaczego Polska obrała ustrój demokracji ludowej, ustrój dążący za­
równo do odbudowy 1 dobrobytu kraju, jak 1 zachowania pokoju 
między narodami.

ników rozpoczęły się w so­
botę, dnia. 10 września. W dniu 
tym odbyło się w sali Władysła­
wa na zamku praskim Hradczy - 
nie uroczyste posiedzenie KC 
Związku Górników Czechosło­
wackich. Po raz pierwszy w hi­
storii zebrali Się górnicy w daw- 
rjej siedzibie królów czeskich 
po raz pierwszy w ieh obradach

ków. Począwszy od przyszło 
»Dnia Górników« w r.' 1950 bę­
dzie corocznie wypłacana specjał 
na premia tym górnikom, którzy 
rzetelnie wypełniają swe cbowiąz 
ki Kto przez cały rok wykonu­
je normę w 100 proc. otrzyma 
jako premię 10 procent rocznego 
zarobku brutto. Premie są na­
stępnie stopniowane w zależno- 

od przekroczenia normy;

Były mistrz i reprezen­
tant Europy w boksie 
Forlański zaangażowany 
został na trenera pięścia­
rzy ZKS Ogniwo Warsza­
wa.

Uśmiech sportowca
— Codziennie rano w 

czasie gimnastyki poran­
nej mój mąż natychmiast 
zrywa się z łóżka — opo­
wiada swej znajomej pa­
ni Psztykalska.

— Taki wysportowany?
— Mąż mój nie, ale mło 

da panienka mieszkająca 
naprzeciw.

KORNELA
Wschód słońca 6,08 
Zachód słońęa 18,54

Wyniki czwartkowych meczy ligowych, 
 wewnątrz numeru

wzięła udział głowa państwa, 
członkowie rządu, Zgromadz-cnis 
Narodowego, korpusu dyploma­
tycznego.

Na posiedzeniu tym ogłoszono 
zwycięską kopalnię spośród 160 
współzawodniczących Była to 
kop. ! JAD WIGA« z Pietwałdu 
w Zagł. Ostra wsko - Karwiń- 
skim. Następnie 42 najlepszych 
górników otrzymało odznaczenie 
przodowników pracy socjalistycz­
nej. W swoim przemówieniu 
wyraził prezydent GOTTWALD 
radość, że wśród górników wyraź 
nie rodzi się już. nowy stosunek 
do pracy. Podkreślił również, że 
przyszły wzrost wydajności nale 
ży osiągać nie przez podniesienie

Naszym zdaniem.,,
W ub. niedzielę ligi 

bokserska wystartowała 
do bojów o mistrzowski' 
punkty. Rozegrany zo­
stał wprawdzie zaledwie 
jeden mecz • (Gwardia! 
Gdańsk — Związkówied 
Zjednoczenie Bydgoszcz), 
ele wystarczył on całko­
wicie do poruszenia całej! 
opinii sportowej niezdro­
wymi i nic nie mającymi 
ze ' sportem wspólnego 
metodami, pokutującymi 
jeszcze, niestety, u niektó 
rych pseudo-dz: ałsczjj 
bokserskich.

Mimo wielokrotnych na 
pomnień władz PZB 1 
ostrej krytyki prasy pięt­
nującej zdobywanie punk 
tów kosztem zdrowia za­
wodników, kierownictwo 
sekcji bokserskiej Zwią­
zkowca wykazało w nie­
dzielę jaskrawo, że ota­
cza swoich zawodników 
znikomą opieką 1 troską.

Oto przykłady:
1) As atutowy zespoju 

bydgoskiego i jeden z naj 
bardziej utalentowanych 
pięściarzy polskich — 
Kruża zachorował w ub. 
tygodniu na anginę i leży, 
w łóżku. Władzom klubo­
wym — jako wzorowy 
sportowiec — przedłożył 
w odpowiednim czasie za 
świadczenie lekarskie o 
niemożności startu w nie­
dzielę, lecz to bynajmniej 
nie zadowoliło panów 
„działaczy”. Zjawiają się 
w niedzielę rano w mie­
szkaniu Kruży, wyciąga­
ją go przemocą z łóżka 1 
pod „eskortą” prowadzą 
do

2) Czołowy 
Związkowca 
opuszcza w sobotę szpital, 
po dłuższej i poważniej­
szej Chorobie. Cóż robią 
działacze? Wystawiają Ba 
ranowskiego w niedzielę 
na ring. Osłabiony choro­
ba zawodnik walczy i w 
rezultacie przegrywa 
przez techniczny nokaut..

Jak widać, „działa­
czom” bydgoskim obojęt­
ny jest zupełnie stan zdro 
wotny zawodników, na­
tomiast j edynie ważnym 
jest ich udział w meczu 
i zdobywanie punktów. 
Tragiczny przykład Cieć- 
wierza nie stanowił dla 
nich należytej nauki...

Nie na tym polega pra-. 
ca na polu sportowym, 
szanowni „działacze” ■ 
Bydgoszczy. Sądzimy, że 
władze naczelne naszego 
pięściarstwa wyciągną « 
ich karygodnego postępo­
wania odpowiednie wnio­
ski i winnych surowo 
ukarzą!

W dalszych meczach 
siatkówki męskiej padły 
wyniki: Węgry — Holan­
dia 3:1 (15:3, 15:3, 14:16, 
15:6), CSR — Rumunia 
3:0 (15:6, 15:7, 15:8), Buł­
garia — Francja 
(15:11. 16:14, 15:11).

W siatkówce żeńskiej 
reprezentantki Polski od­
niosły dalszy sukces wy­
grywając z Holandią 3:0 
(15:0, 15:6, 15:4). Holender 
ki były bardzo słabym 
przeciwnikiem, toteż w 
drugim 1 trzecim secie 
Polki grały z kilkoma re­
zerwowymi, oszeżędzając 
swe siły na następny 
mecz z Czechosłowacją.

W dalszych spotkaniach 
siatkówki żeńskiej padły 
wyniki: ZSRR — Rumu­
nia 3:0 (15:5, 15:0, 15:5), 
CSR — Węgry 3:0 (15:2, 
15:6, 15:1).

najbliższych 
,000 

ton węgla ponad plan do końca 
br., wyprodukowanie 45,000 ton 
koksu ponad plan, zainstalowanie 
1 elektrycznego i 1, pneumatycz­
nego kombajnu, uzupełnienie 
norm, polityczne 1 gospodarcze 
przeszkolenie 7>840 wracewników 
do przyszłego »Dnia Górników«« 
oddanie do użytku 2000 drewnia­
nych i 1425 murowanych domów 
mieszkalnych do lutego 1950, wy 
budowanie 3 nowych internatów 
dla uczniów górniczych... Tak od 
powiadają górnicy na troskę,pań 
stwa o ich lepszy byt.

W części artystycznej uroczy­
stości wystąpił nowoutworzony 
górniczy zespół artystyczny Za­
głębia Ostrawskc-Kar-yińskiego»

...Poczuwszy plecami sznury, Jack, w podnieceniu wparł 
się w nie z taką silą, że zatrzeszczały, wygięły się w luk, tylko 
patrzeć — pękną. Gotował się do strasznego, lecz ryzykownego 
skoku: odepchnie się od naprężonych sznurów jak od spręży­
ny, całym ciężarem zwali się na przeciwnika i od razu zakoń­
czy walkę. Jeżeli jednak chybi, jeżeli natrafi na unik i kontrę, 
sam może zostać znokautowany już na początku walki...

Oto fragment opowiadania p.t. „KNOCK-OUT” pióra BILL- 
BIAŁOCERKOWSKIEGO. Opowiadanie to rozpoczniemy w naj­
bliższych dniach drukować w naszym piśmie.

godzinach nadhozbowych. Należy 
do pracy podchodzić ..z fortelem“ 

wykorzystać należycie nor 
czas pracy, a 
będą w pełni

demonstrując szereg do­
skonałych zagrań; wygry­
wa 6:0. Niemniej cieka­
wy był trzeci set, którego 
wygrał Skonecki 6:3. Sko­
necki w ostatnim secie 
pokazał wspaniałe zagra­
nia, zarówno przy siatce, 
jak i z głębi kortu. W 
końcu tego seta Skonecki 
doznaje kontuzji nogi 1 
spotkanie kończy mocno 
kulejąc.

W grze podwójnej męż. 
czyzn Rohlson, Eliaeson — 
Olejniszyni, Piątek pier­
wszego seta wygrywają 
Szwedzi 6:3. Drugi set 
został przerwany z powo­
du zapadających ciemno­
ści, przy stanie 1:2.

Mecz tenisowy Warsza­
wa — Sztokholm zakoń­
czył się wynikiem 3:2.

Siatkarki nadal zwyciężają
Siatkarze ulegają ZSRR 0:3

PRAGA, (tel. wł.) W dalszym ciągu mistrzostw 
świata w siatkówce męskiej Związek Radziecki wy­
grał z reprezentacją .Polski 3:0 (15:9, 15’5, 15:6). 
Drużyna polska pomimo porażki zagrała swój naj­
lepszy dotychczas mecz w turnieju, będąc w 
wszym secie równorzędnym przeciwnikiem, 
lepszymi w naszej drużynie byli siatkarze: 
czak, Piechura i Plejewski.

Drużyna ZSRR w meczu tym wystąpiła w swym 
najlepszym składzie. Spotkanie oglądało 8 tysięcy 
widzów.

„eskortą1
poradni sportowej.

zawodnik
Baranowski

Warszawa — Sztokholm 3:2 w tenisie
WARSZAWA, (tel. wł.) W drugim dniu między­

narodowego spotkania tenisowego Warszawa — 
Sztokholm nastąpiło dokończenie przerwanej wczo­
raj gry pojedynczej mężczyzn Rohlson — Skonecki 
przy stanie 5:7, 5:4.

Seta tego wygrywa Rohlson 6:4. W ostatnim se­
cie Skonecki uzyskuje prowadzenie 2:0, po czym 
Rohlson wyrównuje na 2:2 i powtórnie 4:4. Lepiej 
grający Skonecki wygrywa jednak 6:4.
W następnym spotkaniu 

gry pojedyńczej męż­
czyzn Rohlson zwyciężył 
Piątka 0:6, 6:3, 6:4. Po 
grze ze Skoneckim Rohl­
son jest zmęczony 1 od­
daj e seta traktując go, 
jako odpoczynek, 0:6. W 
drugim secie zaczyna ata 
kować, chodzi do siatki, 
skutecznie mija Piątka i 
zdecydowanie wygrywa 
6:3, a trzeciegd 6:4.

W dalszym spotkaniu 
gry Pojedyńczej męż­
czyzn Skonecki pokonał 
Eliaesona 5:7, 6:0, 6:3. 
Gra była zacięta 1 cieka-

Radzieccy uczestnicy 
Konkursu Szopenowskiego 

• przybyli do Warszawy
W dniu 14. bm. przybyła samo 

lotem do Warszawy grupa ra­
dzieckich uczestników IV Między 
narodowego Konkursu im. Fr. 
Szopena.

W skład grupy wchodzą: człon 
kowie jury — laureat pierwszego 
Międzynarod swego Konkursu Szo 
penowskiego w Warszawie, prof. 
Konserwatorium Moskiewskiego 
Lew Oborin, znakomity pianista 
1 pedagog, rektor Konserwato­
rium Lenit gradzkiegc Paweł Sie 
riebriakow oraz uczestnicy kon­
kursu B. Dawidowicz, T. Gusie- 
wa. W. Mierżanow, G. Murawie w 
1 E. Malinin.

Wystawa grafiki 
meksykańskiej

1 otwarta we Wrocławiu
W salach Państwowego Mu­

seum we Wrocławiu została o- 
twarta objazdowa wystawa grafi 
ki meksykańskiej, obrazująca do 
robek grupy wybitnych grafików 
meksykańskich, zrzeszonych w 
».Warsztacie Grafiki Ludowej".

Wystawa ta gościła już w Sopo 
eie, Poznaniu i Łodzi.

Tematyką wystawionych prac 
graficznych jest w przeważającej 
mierze walka rewolucyjna., toczo 
na przez postępowe siły Meksy­
ku.

azymow triumfował. Przeżywane chwile przypominały mu 
gorący moment ataku czołgowego, kiedy trzeba było, za­

leżnie od terenu, szybko i zręcznie manewrować, nie tracąc 
jednocześnie z pola widzenia nieprzyjaciela. Kierować na nie­
go ogień na wprost, pamiętając nie tylko o swoim czołgu, 
ale i czołgach swego oddziału. Tu, przy gorącym piecu, w któ­
rym jak kasza gotowała się i bulgotała rozżarzona stal, Ka- 
zymow znowu przeżywał uniesienie i radość walki, wyczucie 
bliskiego niebezpieczeństwa, podniecającą wiarę we własne 
umiejętności i w sztukę zwyciężania. Twarz .jego, czerwona od 
żaru, błyszcząca od potu, gorzała podnieconą, prawie pijaną 
radością. Gdjky Klaudia zobaczyła go w tej chwili, zdziwiłaby 
się, jak bardzo podobny stał się znów do tego szczęśliwego, 
młodego człowieka, sfotografowanego przed piętnastu laty na 
tle murów Kremla.

Zorin zmrużonymi oczyma popatrzył na buszujący -pło­
mień, zapytał o temperaturę, pokiwał głową I także zwrócił 
uwagę na sklepienie. Wytop szedł na maksymalnej granicy, 
której, przekroczenie groziło katastrofą. Nawet Zorin, zawsze 
pełen zachwytu wobec śmiałych poczynań technicznych, prze­
ląkł się o Kazymowa.

— Uważaj, czołgisto, nie daj się ponieść zapałowi, po­
myśl nie tylko o kaszy, ale i o garnku.

Lecz hutnik nie zapomniał o piecu. Pamiętał o wszyst­
kim, wszystko brał pod uwagę... W tych chwilach wysokiego 
napięcia duchowego, koncentrując całą swą uwagę na wrzącej 
stali, znajdował przecież czas, by pomyśleć o życiu. Dobrze 
wiedział, że ryzykuje w tej chwili nie tylko swoją opinię. Ale 
jak już nieraz mu się zdarzało w ostatnich latach, w trudnych 
momentach życia przed oczyma jego stawał obraz największe­
go z ludzi, taki, jakim go widział w ciągu kilku godzin na ze­
braniu stachanowców na Kremlu. Hutnik wzywał w duszy je­
go rady: „Jak postąpić w danym wypadku?“ W czarnych, do- 

Ibrych i bardzo przenikliwych oczach, w uśmiechu, nie tyle 
widocznym, co wyczuwalnym pod wąsami, znalazł odpowiedź: 
„Śmiało“! Ten umiłowany obraz, widoczny dla niego w bły-

wa. Szwed bowiem sta­
wiał skuteczny pp®r. Eier 
wszego seta Skonecki 
przegrywa 5:7, grając w 
tym secie stosunkowo sła­
bo. Dopiero w drugim se­
cie Polak ostro atakuje,

należy 
malny 
pewno 
ce.

Na omawianym
prerr’er ZAPOTOCKY 

nowouchwaloną ustawę o tzw.
»Dodatku za wierność« dla górni

- ■ porównać jedynie z mani ■ 
festacjami pierwszomajowymi. O 
piszę uroczystości Zagłębia O- 
strawsko - Karwińskiego. gdyż 
miałem je możność widzieć i 
przeżywać. Swoimi rozmiarami 
były one bodajże największe po­
śród wszystkich zagłębi: wzięło 
w nich udział około 120,000 ludzi. 
Miejscem spotkania górników 
całego zagłębia była Karwina: 
dawny park barona węglowego, 
hrabiego Larischa — dziś park 
im. ministra Z.Nejedlego, daw­
niej siedziba jednej rodziny — 
dziś miejsce manifestaci, stuty­
sięcznego tłumu. Od rana 
w całym zagłębiu panował nie­
zwykły ruch. Grały .orkiestry 
w stronę Karwiny nieprzerwa­
nym sznurem jechały autobusy, 
ciężarówki i samochody osobowe. 
Następnie ulicami miasta prze­
szedł przeszło dwugodzinny po­
chód: przepiękne stroje ludowe, 
wyrównane szeregi brygad woj­
skowych i organizacji, młodzież 
z pieśnią na ustach, uśmiechnię 
te dzieci, hutnicy i robotnicy fa­
bryczni radujący się razem z 
bracią górniczą, a wreszcie tysią 
ce starych górników i młodzi a? 
dePci tej sztuki. Wozy a’cgnrycz 
ne ä lasy sztandarów, transpa­
renty z hasłami pracy i pokoju. 
Samoloty aeroklubu górntoźego 
obrzucały kwiatami górników — 
bohaterów pracy.
W parku, wygłosił przemówienie 
sekretarz generalny Partii Komu 
nistycznej Czechosłowacji, tow. 
BLANSKY. Zanalizował on świa 
tową sytuację polityczną i 
przedstawił znaczenie góriic- 
twa dla rozwoju gospodarczego

Występ chóiu 
studentów francuskich

.flęce i kamienie
W ostatnim numerze popularnego czasopisma „Co tydzień powieść" 

Znajdujemy opowiadanie Jana Brzozy pt. „Ręce i kamienie“.
Temat opowiadania aktualny i charakterystyczny dla Śląska, wzię- 

ty z rzeczywistości bieżącego życia, przeplatają dialogi napisane pięk- 
ną gwarą śląską. Autor opisuje tu barwnie fragment z życia przodow­
niczki pracy, robotnicy pracującej w sortowni węgla na kopalni.

Robotnica Gertruda, bohaterka opowiadania, jest wdową po gór­
niku, który zginą! w czasie strajku w kopalni w 1939 roku. Zycie jej, 
jak życie wielu innych wdów, to praca zarobkowa i ustawiczna troska 
o dwoje dzieci, które trzeba ubrać i wyżywić, a także posłać do szkoły. 
Nieraz chwyta ją żal, że jej mąż Jakub nie doczekał tych czasów, o kto 
re walczy! i za które zginął, tych czasów, gdy nauka dostępna jest dlá 
wszystkich, a praca przestała być przekleństwem, podobnie jak pie­
niądz przestał być celem życia. -

Lecz Gertruda nie ma czasu na smutek, bo z podwójną energią 
blerze się do pracy. Ruchy jej rąk w rytmie pracy „stały się podob- 
niejsze do ruchów tancerki niż robotnicy“, — jak mówi autor. Cały 
łapał swój i ambicję Gertruda wkłada w to, żeby jak najlepiej wyko­
nać zadanie, a nawet przez własną inicjatywę pragnie pomóc innym. 
Wprawdzie szkodnicy, tacy jak Froncek Kochman i Janiczek Gawlik, 
swoimi Intrygami starają się unicestwić wysiłki przodowników pracy, 
do których zaliczono Gertrudę — lecz ich zła wola wkrótce wychodzi 
na jaw i na zebraniu załogi kopalni zostają jednogłośnie usunięci. 
Gertruda, której inicjatywa przyczyniła się do podniesienia produkcji 
1 przedterminowego wykonania planu kopalni — zyskuje ogólne zaufa­
nie i szacunek.

Opowiadanie Jana Brzozy świadczy o tym, że pisarz, nastawiony 
W kierunku realizmu socjalistycznego, znajduję wiele pasjonujących 
tematów, w codziennym życiu, .w twórczym rytmlb codziennej pracy.

(m.s.)
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Związkowa Rada Kul­
tury Fizycznej i Sportu 
przewiduje w planie in­
westycyjnym na rok 1950 
rozbudowę obiektów 
sportowych również i w 
słabszych okręgach. W 
Białymstoku Zrzeszenie 
Sportowe „Związkowiec” 
wybuduje otwarty basen 
pływacki, Zrzeszenie Spor 
towe „Spójnia” halę 
sportową, zaś Zrzeszenie 
Sportowe „Ogniwo” przy 
stąpi do generalnego re­
montu stadionu.

Blansky (trzeci od pra~ 
pozdrawia manifestują- ■ 
cych górników.

Foto: W. U.
liczący 300 osób. Wykonano cały 
szereg nowych utworów, po­
święconych pracy i nowemu ży­
ciu w Czechosłowacji. Z kolei 
wystąpiły grupy taneczne, gim­
nastycy. miejscowe amatorskie 
zespoły artystyczne. A potem 
zabawa ludowa do późnych go­
dzin- nocnych. Wszystko to na 
tle pięknego parku, na olbrzy­
mich polanach, wśród drzew, na 
brzegu jeziorka- Wszystko oży­
wione uśmiechem radości i zado­
wolenia dziesiątków tysięcy 1 u- 
dzi rodzącej się nowej epoki.

Tak obchodizili górnicy czecho­
słowaccy sv/ój pierwszy „Dzień 
Górników«. juv.

ulwę Karwiny w dniu święta górników 
przy całorocznym osiągnięciu 
125 procent normy otrzyma gór­
nik dodatkowo 25 procent roczne 
go zarobku. Oto jak naństwo lu­
dowo - demokratyczne składa 
podziękowanie tym, którzy od­
dają swą pracę i swe umiejętno 
ści dla jego dobra, dla dobra o- 
gółu obywateli.

skach żarzącej Bię Btali, dodawał Kazymowowl pewności 
i energii.

— Sklepienia, sklepienia nie zapal! <—* szarpał go za 
ramię Zorin.

— Nie martw się, piechociarzu — kaszę ugotuję i garnka 
nie zniszczę! — nie oglądając eię odpowiedział wesoło przez 
ramię Kazymow.

W dalszym ciągu utrzymywał tę samą temperaturę wie­
dząc, że dopóki nie wypuści z rąk lejców, piec będzie mu po­
słuszny, katastrofa nie nastąpi. Ta pewność siebie i własnych 
sił przepełniała go głęboką radością, radością 
twórczości, czjmiła niezwyciężonym.

— Tak to rozumiem, Pantieleju Piotrowiczu, 
piera! Czegoś podobnego w życiu nie widziałem 
mu do ucha pomocnik, a jego ruchliwy pyszczek promienia! 
chłopięcym uniesieniem.

— Nie przeszkaaza. — wrzasnął Kazymow.
Zapomniał teraz o wszystkim na świecie, oprócz tego 

olbrzj^miego pieca, w którym bulgotała stal. Coś w nim grało 
i śpiewało i każdy mięsień radował się i tryumfował. Hutnik 
wyczuwał teraz piec jakbj? część własnego organizmu. Zdawało 
mu się, że nie tylko odgaduje, ale czuje wszystkie jego po­
trzeby. Brj'gada, którą tyle miesięcy urabiał na swój sposób, 
również stała na wysokości zadania. Porwani jego przykła­
dem, przetykając te same uniesienia, ludzie starali się odgad­
nąć i uprzedzić każdy jego rozkaz.

Tak, to bj^ł gorący dzień!
Przez ten cały czas, aż do momentu, kiedy Zorin przybli­

żył się do pieca ze swą kadzią, Kazymow nie miał chwili cza­
su, aby spojrzeć na zegarek. Dopiero dając pomocnikowi roz­
kaz zrobienia otworów do spustu stali, obtarł spoconą twarz, 
spojrzał na tarczę i zdawało mu się, że zegar stanął. Nie śmiał 
nawet marzyć o wykonaniu pracy w tak krótkim czasie. Po­
patrzył na swój zegarek na ręku: wskazówka posuwała się 
żwawo na tarczy, ale czas podawała ten sam,

(C. a. B.J

Dnia IJj. września 19J/9 r. wystąpił w Katowicach chór francu­
skich studentów, który zdobył zloty medal na ll Światowym 

Festiwalu Młodzieży w Budapeszcie.
Foto; „Film Polski“
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Delegacja polska w pochodzie
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